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Pogor;>zeniP bili isu handlowego.
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszaw a, 15 października. 
Bilans ii audio w y w e wrześniu w y ­

kazuje niezuaczne pogorszenie, w y ­
wołane katastrofalnym brakiem w a­
gonów kolejowych 

Cyfra w yw ozu  osiągnęła 199 mil­

ionów z?, czyli zmniejszyła się o 26 
niiljonów w  porównaniu z  sierpniem.
W  szczególności sipadl w yw óz węgla 
■o 17 milionów s t ,  dinzewa o 2 m ilj, 
w yrobów  metalowych i 3 i włókien­
niczych o 3 imiii- sł.

Eksport zboża w e wrześniu nie 
wykazuje większych zmian w  po- 
rćwi.iariiu z cksportm w  miesiącach 
i;bi;glych. W ywieźliśm y 5 tys. tonn 
Pszenicy, 24 tys. tonu. żyta, 19 tys. 
tor.n jęczmienia i 1000 tanu: owsa.

Min. Czechowicz pertrakluje u pożyczkę.
W arszawa, 15 mźdiziierruika'. 

W czorajszy konferencję ministra 
Czechowicza z posłem amerykań­
skim .w Warszawka p. SteBonem,

'{Telefonem od naszego k u resrw ien ftjl

koita gospodarcze wyrażają pnzypu- 
■szezieime, że temateim konferencji 
byt?, spraw a uzyskania przez Polskę 
na ryjiku amerykańskim znaczniej-'

szej pożyczki, jakoteż kwestje zwią­
zane z  taportem misji proi, Kernme- 
rera.

S p ó r  o  C l i o r a j ó w .
(Telefonem ud n iszcgu  korespondent?)

W arszawa, 15 października- 
W  dniu dzisiejszym odbędą się 

międzyministerialne nairadiy z  udzia­
łem iprzedstawicSeli fttyir&cui Zakła­

dów  Chorzow skich w  sprawie osta­
tniej noty niemieckiej, dotyczącej 
sporu o Chorzów.

N.a konferencji tej ustalone będą

w ytyczne dalsze? polityki rzauu poi- 
k.egu w sprawie likwidacji tego Za­

targu. Narady toczyć się będą w  Mi­
nisterstw i e Przemy stu i Handlu.

Handel polski zdobywa rynki wschodnie.
(Telefonem od naszego korespondenta).

W arszaw , 16. października. 
Stosunki handlowe polsko-porskio

Zacieśniają się coraz bardziej. P o ­
dróż do  Persji przedstawicieli łódz- 
l ':ego  przemysłu w łókienniczego i 
1 »bryk w yrobów  platerowanych w 

‘ olsce uwi mczona została dość 
znacznemi tranzakcjami, wynoszące- 
mi r.ilka wagonów . O becnie bawi 
w Persji trzech przedstawicieli na­
szego przemysłu, którzy zaznaja­
miają kupiectwo perskie z wyroba­
mi trzydziestu kilku wielkich w y ­
twórni krajowych tekstylnych, ma­
szyn rolniczych, chemicznych, ga­
lanteryjnych itd, Z  Teheranu nade­
szły już za pośrednictwem tych 
przedstawicieli pierwsze większe za­
mówienia na różne towary polskie. 
P ozatem do Polski przybyli trzej 
wielcy hurtownicy perscy, którzy 
w towarzystwie sekretarza Izby Han­
dlowej d 'a  Bi isklego W schodu  zwie­
dzili w ciągu kilku dni ostatnich 
Poznan, K atow ice, Bielsk i Łódź, 
celem poczynienia większych zaku­
pów* |

EK SPO R T SPIR YTU SU  POLSKIEGO 
DO TURCJI.
W arsza w a , (Tel. wł.)

D otychczas gorzelnie polskie wy­
eksportowały do Turcji 2  300.000 
litrów soirytusu, a o c z n y  nasz eks 
port d o  tego  kraju na podstawie

teoretycznych obhćzeń szacowany 
jest na 6  m iljonów litrów, co  przy 
obecnych cenach światowych przed­
stawia wartość ok o ło  3 miljonów 
zł poi, Jeżeli uwzględnimy, że przed 
wojną produkcja spirytusu w P o l­
sce wynosiła średnio 220 miljonónr 
litró w , a obecne zapotrżebowanie 
krajowe nie przekracza 80 miljonów 
litrów, eksport naszego spirytusu do 
Turcji niewiele zawazy na produk­
cji. która obecnie m ogłaby być d o ­
prowadzona prawi 2 do normy przed­

wojennej, mianowicie d o  ok o ło  200 
milj. iitrow.

Niemniej jednak rynek turecki 
przedstawia dla nas znaczną war­
tość, gdyż pojem ność jeg o  z bie­
giem czasu będzie wzrastać, z dru­
giej zaś strony mamy m ożność zbytu 
droższych wódek, nalewek i likie­
rów oraz w.n i piwa, które to wy­
roby m ogą znacznie ułatwić naszemu 
gorzelnictwu to zadanie. Rokowania 
w tej sprawie sa w toku.

Marsz. Piłsudski wygłosi w Snjmie
wielką mową polityczną.

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa, 15 października;.

W  kolach ipoliityczinyicih rozeszła 
się w  czekaj późnym wfeaaoirem w ia ­
domość, iż Marszalek Piłsudski na 
najbliższein posiedzeniu Sejmu w y­
głosi wielka m owę polhyczną.

Według pj.zeptiisów Konstytucji, 
Rzad wjr.jtn wmieść do Scumu pro­

jekt budżetu ra  rok 1927 [przed dniem 
1 Ili/stopa da. W edług pogłosek, buuzet 
wpłynie do Sejmu dnia 30 paździer­
nika, a Sejm zw ołany będzie na 
dzień 2 listopada, i na tern posiedze­
niu zabrać ma głos Marszałek Pił­
sudski

Zmiany na kierowniczyph stanowiskach administr.
W arszawa. (Tek \v}.) 

Na najtliższem poissedlzemiu Rady 
Ministrów. rczpaitirywana będzie 
sprawa zmian w centrali Minister­
stwa spraw wewnętrznych, oraz na

stanowiskach wojewodów'. Po,zatem 
będzie załatwiona sprawa noweliza­
cji ustew y em erj takiej i dodatków' 
jm  podoficeruw.

Niedyspozycja marsz.
Piłsudskiego.

W aiszawa, 15, 10. (AW.) Z po- 
wudu lekkiej niedyspozycji Marszal­
ka Piłsudskiego, który od kilku dni 
cierpi -na zapalenie otoasilmej, w strzy­
mano dziś -odprawę inspektorów 
armii, oraz z w olumąftnia jutro wielkę, 
odprawę i ikcufenoncję genie talów. 

 o------
KONIEC KARTELU NAFTOWEGO.

W arszawa. (Tel. w'l.).
Ouegdaj odbyły się tutaj naracte 

kartelu naftowego, na których oka­
zało się, że rafinerzy nie przygoto­
wali projektu dalszego kontraktu, 
w obec czego umowa, na której kar­
tel się o.parl traci1 moc obowiązującą 
w  listqpadz,ie b. r.

 oo ■
OTWARCIE POLSKIEKO KONSU­

LATU W  LENINGRADZIE.
Leningrad. 15. 10. (PAT). Dnia 2 

iPjaźdK-ienrka br. został tu uroczyście 
otw arty konsulat Pzplte.i Polsldej 
w tym czasowym  pomieszczeniu.

Wdzięczna Polska -  Ameryce.
Waszyngton 15.10. (P A T .) Przy­

był tu komitet poiski obch odu  150 
rocznicy n iepodległości Stanów Z je­
dnoczonych i z łoży ł prezydentowi 
CoolidgowI m em orjał podpiseny 
przez 5 m iljonów obywateli p o ls ­
kich w  d ow ód  w dzięczn ości za p o ­
m oc, jakiej Ameryka udzieliła P o l ­
ce w  czasie w ojny .

Notowania g o d o w e .
Dolar w  wolnym obrocie dnia 

15 b. m w  W arszaw ę 9-055 zł -— 
w Kmkcwie 9.05—9.005 zl. —  we 
Lw ow ie 9 03 zł.

Urzędowe notowania giełdy war­
szawskiej z dnia 15 b. m. Dolar. 
Transakcje 9.0C. Sprzedaż 9.02. Ku­
pno 8.98.

N. Jork. Transakcje 9.00. Sprzedaż 
9.02 Kupno S.9S.

Tendencja bez zmiany.
Zurych urzędowy. W arszawa 

00.00, N. Jork 5 175, Londiyn 25.1175, 
Parvż 14.90. Wiedeń 73.00, Praga 
15.325, W łochy 20.975, Belgja 14.58, 
Budapeszt 72.425, Sofja 3.74, Holan­
dia 207.00, Oslo 123.90, Kopenhaga 
137 75, Sztokholm 138 i 3/8, HiszpPn- 
ja 80.30, Bukareszt 2 75, Bertó.i 123.20 
Belgrad 9.145.

Pogiełda nowojorska. W arszaw* 
11-09, Londyn 4.85 i 3/8, Paryż 2.33, 
W iedeń 14.08, Praga 2.9625. W ło ­
chy 4.055. Beigja 2.82, Budapeszt 
14.08, Szwajcarja 19.33, Sofja 0.72, 
Holamdja 40.00, Oilio 23.92, Kopenha­
ga 26.60, Sztokholm 26.74, Hiszpania 
15.49, Berlin 23.S1, Belgrad 1.77.

i
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}ta ślepy,c j  torzc 9 9  >

jednak. czy  lcda dzień w  łonie gabi­
netu, skleconego z różnic-rodmych ż y ­
w iołów , fiife wypłynie nowa Jakaś 
,'kwestja", która zagrozi w ew nętrz­
nej spoistości Rządu. Wiel,e oznak 
-wskazuje na ro. iż do takiego niebez­
piecznego niaferjału, mogtvocgo w y ­
w ołać nieporoizamiiteinie wewnątrz 
Rządlu należy też sprawa dodatko­
w ych kredytów na IV. kwartał b. r. 
Jak wiadomo bowiem, Seim —  chcąc 
w yrazić w  ten sposób nieufność po- 
przedn-iemi' pabrnetiow? p. Bartla — 
obcięł prowizorium budżetowe za 
ten kwartał o  34 milionów. Dziś 
niewiadomo, czy  obecny minister 
skarbu zgodzi się na wniesieme do 
Sejmu wniosku na powiększenie w y ­
datków w IV. kwartale o te kw otę 
Sądzimy, iż d e  leży to| mlaiwet w  in­
teresie Rządu dawać odrazu Sejm o­
wi możność powtórzenia ekspery. 
menti1 z 30 września b. r.

W szystko wskazuje nia to, że w 
nadchodzącej seśfi. zetrze się słaby, 
nieudolny do twórczej pracy Sejm

ze słabym wewnęti zn;e, | pozbaw io­
nym wyra mego programu gospodar­
cze politycznego Rządem. O c o  za ­
tem toczyć będą ze siano gorące bo­
je te dwa ciała reprezesit'ijące nie­
stety dwa elementy najwyższej wła- 
<ky w  państwie?

Odpowiedź jest na to tylko jedna: 
wnika między tymi oma czynni 
kami, rozgryw ać się m oże dziś tylko 
o  osoby, w  najlepszym razie o teore­
tyczne zasady rządzenia.

W łaściw y bieg spraw najbardziej 
podstawowych, dila dalszego rozw o­
ju stosunków w  Państwie Jest dziś 
oa tych czynników niezależny. P o- 
prostu słer zdarzeń społecznych w y­
padł z rąk tych. którzy nie potrafili 
dotąd i nic mogą nadal w czuć się w  
potrzeby i troski szerokich mas lu­
dności. M oże uczynić to adioła w ła­
ściwa reprezentacja społeczeństwa, 
którą oby1 był Sejm przyszły, oraz 
wyłoniona z di-iego silna I świadoma 
sw ego celu wtedza wykonawcza.

W p ł y w y  p» d a tkow i^ ..
(Telefonem od na?ze go korespondenta),

W arszawa, 16 października 
W p ływ y  podatkowe za wrzesień 

były  zadawalające- Ogólna kwota 
w pływ ów  z danin publicznych i mo- 
iropclów wynosiła 137 na®. zf- czyli 
o  5 rnifj. więcej, miż w  siieąpniu. Naj­
większy wzrost wykazaSy w pływ y 
z  monopolu spirytusowego w  k w o­
cie 25 mijj., która przewyższa w pły.

w y  z zeszłego miesiąca o 7 mjlj. Nie-
aniacżńe zmniejsizienito wykazują 
wpływ w  z podatków bezpośrednich, 
są arie m ionrw ide o  2 jmiaj. niżsiz? 
r..:ż w  poprzednim miesiącu. W pływ y 
ipiuziosżajych podatków utrzymały się 
na tyrr. samym poziomie, co i w 
sierpniu.

-x o o s—

Z  g s p a s rf  r u s k i e j *
Ś le r^ U o  'irze, i," sekretarzowi L LD C  —  Jaskółki zgody

żydowEk® ukraińskiej.
Lwów, 16 października.

W  sądzie karnym we Lwowie to ­
czy się śledztwo karne przeciw 
sekretarz awi „Ukr Nac.-Dem okr
Objednania* W łodzim ierzow i Ce'e- 
wiuzowi, oskarżonemu o  trzykrotne 
popełn’oną zbrodr-ę naru: zonia spo­
koju publicznego (w  jednym wy­
padku podstawą do  w ytocz inia 
śledztwa był artykuł „Słowi Pol­
sk iego" w sprawie uchwał U. N .D -O . 
z 13 maja b. r.). Śledztwo prowa­
dzi sędzia Słowikowski.

W  spraw ie Schwa rzbarta, która 
dotychczas dawała zarówno prasie 
żydowskiej, jak ukraińskiej, wyłącz­
nie temat do gorzkich wyrzutów 
i ostrych ataków, zamieścił sjoni- 
styczny „N ow y Dziennik" artykuł, 
w którym autor stwierdza, że „w  o b ­
ronie iSchwarzbaita moralnie obw i­
nioną stroną lest Petlima, a nie na- 
ród  ukraiński. Ze Schwarzbartem 
i je g o  czynem nie solidaryzuje się 
żydowstwo- Ukraińsk.ego narodu nie 
obciążamy odpowiedzią, nością za 
pogrom y i nie widzimy krwi na je-

•— -Wi l o ­

g o  rękach, kiedy wspólnie walczy­
liśmy o  zdobycie  należnego przed­
stawicielstwa w polskim parlamen­
cie"

W  odpowiedzi na ten artykuł pi­
sze „ D i ło " : „Jak zawsze w spółczu­
liśmy z niewinnemi ogarami p o g ro ­
m ów , tak i dziś mamy dla nich 
współczucie. Możemy powitać oś ­
wiadczenie organu rjonistycznego, 
który w swym odwroc io już nie 
obciąża winą pogrom ów  ukraińskie­
g o  społeczeństwa i ńie soM di.y- 
zuje się z czynem Sćhwarzharta. Ża­
łujemy tylko, że takie pojcdyńcze 
i anonimowe oświadczenie jest mało 
autorytatywne i jeszcze niewystar­
czające. 7  wsze jednak Jest to głos 
trzeźwy. Jeśli takich głosów  będzie 
wiećej i to nietylko w jednej sp_a- 
wie, ale w kompleksie ukraińsko- 
żydowsk>ch stosunków, to  nic nie 
będzie stało na przeszkodzi-? od ­
nowieniu ukraińsko-żydowskiej przy­
jaźni"

Zdaje się, że ob ie  strony zaczy­
nają pi ag aąć zgody.

Bojkot „Głosu Nnrodu" w wojsku.

L w ów , 16 'PiaćdzieirnitŁa.
m  % końotfui bieżącego m iejiąca 

lub najdalej w  pierwszych dniach lii - 
stopa cła —  w  myśl postanowień kon­
stytucji — ma sie rozpocząć nowa 
seśia Sejmu. Będzie to prawdopodo­
bnie jedna z nagorętszych sesjt, 
która zadecyduje o  długość3 życia 
tego Sejmu; o  tern, czy  skońcizy on 
gw ałtowna śmiercią na skutek de­
kretu Preiz. Rzpl;tej„ azy też ducze- 
ka si'?, mimo Wadwąttonego przez 
wypadk' mabiwe zdrowia, pełnego 
p,ęoiolecia. Nie może bowisem ule­
gać najmu5 ejbzei wątpliwość®, 
że  te ccyńdiiki; które na sku­
tek przewrotu m ajowego doszły do 
wjadzy, postaw iły już ćzlś w  gr»© 
politycznej swą najwyższą stawkę 
i że, w razie jeszcze je d je j przegra­
nej walki z Scjnem , nie skapitulują 
przed nim po raz trzeci, lecz zrobią 
użvteik z  tegc prawa, jakie uzyska­
ły  w  stosunku do ilzb ustawodaw­
czych, ma skutek dtakonameg poprze­
dnio zmiany Konstytucji. Z drugiej 
strony wiele oznak wskakuje na to, 
że ta sama większość sejmowa, 
której pownaPfc pa raz p ©rwszy 
apo wodowana usunięcie silę Moirsź. 
Piłsudskiego w  zacisza dom ow o, a 
ragciiieracja w  malm b. r. powrót 
Marszaiika — p"zez mest Poniatow­
skiego —  dio decydującej roi: w  Pań­
stwie, te ta sama większość, do­
prowadziwszy aw tkrotnSe do ustą­
pienia gabinetu prOf. Bartla, w y zy . 
skać zechce zapewne ?eszcz© raz 
mechaniczna przewagę swych g ło ­
sów  oraz niechęć Rz^dlu do rozwią­
zan a  Sejmu i Seniaitu i spróbuje 
sit w w alce ze . Nmą. . .+zonym 
przez nią „replmem".

D o  tej w a lli  wystani Rząd zdaj© 
się nie bardzo przygo iowany. Takby 
przynajmnie-' raiciżato wnosić z  sze 
rogu doohodlzących nas rów n ocześ­
nie z  wielu słrm  wiadomości o roz- 
dżw>ekach w łonie Rządn. Zaiznacz” - 
ły  się one na zewnątrz w awóch 
sprzwacn, a to przy ustalaniu składu 
kom 5 e  u ekonom icznego Rady mini­
strów  oraz w kwesty ściągania Po­
datku majątkowego

H E R B A T A  R I.E D U
Pieipwsża sprawa, wynikła z  po­

wodu pominięcia a zez p. Bartla mi 
m strów  tobót publicznych p. Mora 
czcwśkiego i pracy p. Jurkiewicza 
przy układaniu listy człcnkćw  komi­
tetu ekenorreznego. Na skutek p ro ­
testu pominiętych, zalT-iwiionc- dra- 
żli .vą kwestję w spos-ob najłatwiej­
szy poprostu... odnorzono ją.

Druga sprawa wzięła sw ój począ- 
« :k  z  „dobrych checd“  milnilsjora skar­
bu p. Czechowicza, k tóiy  zamierzał 
p-zystąpić do ś c  Ęgn ęria zaległych 
rat podatku majątkowego, W yw oła ­
ło to gorący sprzeciw ministra rol­
nictwa p. Niezabytowskiego, który 
jako c z y  te: liiw i momainchiista i ob 
szarmk, nie mógł w szakze z  te kkilem 
se re tn, patrzyć poinnażain.i,e repu-
bliikańsikkgo skarbu kasztem aĘjk 
właścicieli, wielkich majątków.' rcł- 
rych . Mi no wyjątkow o korzystniej 
dziś korćrmktury dtó nandlllu zbożem, 
kieszenie obszamiieziC poiaoistaną nie­
tknięte dionią egzekutora podatki" 
w^ego P. P N ezabytowski. M eysz­
towicz, Kwiatkowski i... m oże je­
szcze ktoś, okazali się słfniejszymi od 
op. Czechowicza i Moraczevv>k'ego.

V r tym. stanie rzet^y^ wiadomo

Kraków. (T d . wł.). 
Dowódca okręgu korpusu V. ge ­

nerał W róblewski, ogłasza w  pi­
smach komunikat następujący:

„Od szeregu miesięcy pojawiają 
się w  „G losie Narcdu" artykuły, ob­
liczone na w yw oływ anie nastrojów 
przeciwko rządowi i władzom, a 
szczególnie przeciwko Ministrowi 
Spraw W oiskow ych I wojsku, wzglę­
dnie tego częściom.

Artykuły te w  treści swej godzą 
w  nąjżywomjejsize interesy R zeczy - 
(PcąpiOióiej, bo w  główne podwalmy,

którneinr, są i imositlać muEzą dyscy- 
pitiiua i .zaufanie do władsz przełożo­
nych. Stojąc na starncwisku uajży- 
wotiniejszych w alorów  wotjiska, jego 
czci i honoru, oraz Kiaimośoi podle­
głych mi osób w ojskow ych, czułem 
się zniewolony do wydania zakazu 
prenumerowania i rozpowszechnia­
nia „Giosu Narodu" w  podległych nń 
oddziałach, zakładach i kultu~al. o -  
środkach wojska oraz nakazu trak^o 
\vania tego pisma na równi z  prasą 
ant państwową".

H0W ° SKŁAD RA3Y NADZORCA 
PAŃSTWOWEGO Raf?K J ROLNEGO-

Warszawa, (Tel. w ł.j
Pan Minister Skarbu w  porozu­

mieniu z j p .  Ministrem Reform 
Rolnych i Ministrem Rolnict ya i 
D óbr Państw ow ych, na miejsce 
zwolnionej w e wrześniu r. b. tym­
czasow ej Rady N adzorczej Pań­
stw ow ego Banku R olnego pc w o­
łał d c  Rady N adzorczej w cha­
rakterze człon ków  pp .: Beka Józe­
fa, b. wiceministra spraw w ew nę­
trznych, Bogudzawskiego Stafana, 
Inż. Królikowskiego Stefana, Dr* 
Krzyżanowskiego Adama, pref 
Uniwersytetu Jag. Ludkiewicz; Se­
weryna, b. prezeta u h  U. Z em- 
Pawłowicza Stanisłav/a,| Inż. S^o- 
łnickiego Czesława, Dra frzciń- 
skiego Juijasza, b. ministra b .dz iti 
nicy pruskiej, Źeischeflokiego E c- 
gt njusza.

Jako zastępców  pp. Daniciukd 
Michała, Dotiimirskiego Jana, B fi- 
ekowlcza Romualda.

Prezesem Rady Nadzorczej z 
stał uprzednio już m ianow iny p. 
dr. Franciszek Sujau, b. n iniste: 
Rolnictw a i D  P., prof. U iiwei- 
sytetu im. Jara Kazimierza w - 
Lw ow ie, w iceprezesem  zaś p. Se­
weryn LucKięwjcz, b. prezes Gtó- 
WLego Urzędu Ziem skiego

 o— —
UKONSTYTUOWANE SEĘ RADY TWA 
S7ER7EKIA SZTUKI PISKIEJ ZA- 

GilAHiTĄ.
Warszawa, (Tel. v ł . )

W  dniu 12. b. m. od by ło  się 
pierwsze zebranie Raoy T -w a  sze- 
rzęn.a sztuki polskiej zagranką, 
na kiórtm  ukonstytuowane zust.>- 
ło  prezydjum R a d / w i,asiępu;. 
cym sk ładzie : prezes -  j > 
TarnowsKl, w iceprezes— Emil L;i>- 
narski i W ł. Skaezyi.as, [Skai ...u k 
Arnold Szyfman, sekietarz jarostuw 
Lyasskiewicz.

i——-o — •
DYMISJA s e n a t o r a  s z a r - 

EKIEGO.
Warszawm. (Tel. wł.).

Dymisję senatora Szmrskiego z® 
stanowiska komisarza rządowego 
Banku Polskiego przypisać należy 
tej okoliczności, że P- Szarski repre­
zentow ał w  swej osobie blisko 30 
tow arzystw  i przedsiębiorstw, w 
którydh był członkiem Rady Nad­
zorczej. Skupienie w  swem rę­
ku reprezentacji przedsiębiorstw 
nryMmitinych nie dlalo się pogodzić ze 
stanowiskiem komisarza rządowego 
w  Banku Polskim.

_ — o -
ProJeKt jednolitej procedery 

karnej w Polsce.
W arszawa. (Tel. wł.).

Komisja kodyfikacyjna ukończyła 
już prace f !ad projektem jednolitej 
procedury karnej w  całeim państwie. 
W edług tego projektu dozwolonem 
bęcfz;e udział obwimiionych i obroń­
ców  w  zbieraniu materjałów iFlod- 
czas śledztwa.

REWIZJA KONCESJI NA SPRZE. 
DAŻ W YR O B Ó W  MONOPOLO­

W YCH.
W arszawa (Tel. wł.).

Na posłuchaniu u ministra skarbu 
Czechowicza delegaci związku ijr 
walidów omawiali sprawę rewiiiźk 
koncesji na sprzedaż w yrobów  me-- 
niopdltowych. Minister Czechowic^ 
zapewił delegację, że dążyć będzi° 
do wykonania rozporządzenia Pre­
zydenta Rzeczypospolite-], doi td nie* 
wykonanego.
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KINO „IEW-*. S f f S S a S f n ^ S i  Dziś premjera.

„O czem się nie myśli"
dramat obyczaj jw y w 10 aktach z prologiem. Reżyserja Edwarda Puchalskiego 
R zecz dzieje się w  W a rs za w *  i w  Rosji Sowieckiej, na Kresach itd.

W rolach głównych: największy tragik polski Józe Węgrzy::, urocza 
l'r-tko\ riar-ka Marysia Modzeiawska najwyb. polski amant filmowy JuljanSym 
Wl. Grabowski, Mira Zimińska, Stefan Szwarc, Paweł Owerło, Ludwik 
Fritsche, R Gierasiński. 3030

Paczątek seansu w sobotę i w niedzielę o godz. 3-ciej, w dnie po­
wszednie o godz. 4-tej popoł.

Uroczyste otwarcie Teatru miejskiego
W ŁUCKU.

(Od naszeec korespondenta).

Tydzień lotniczy
Lwów, 16 is&zdzternilift

Kwesta uliczna na dochód L. O. P,
P. W ;tij e.dziele dinlila 17 b. m. jjfkó iw 
C|5tatn:i, dzień Tygodnia lottiic-zeso. 
sprzedawać będą zaproszone Parnie 
kw.aty i samolociki na dochód Li O. 
P. P. Zdając sobie sprawę z cięż­
kich watr unków gospodiairczych, Ko- 
Mjfct Woiewódiz'kii L. O. ©. P zredu­
kował w bieżącym roiku kwestę uli­
czną, do dwóch dim Tygodnia Lutni 
C2iCigO‘ t. j. do obiu niedziel. jjfeim 
Sinieildj w ięc zaapeluje w  niedzielę 
do c fia-.nnośctl pubUcanieij, żyw iąc głę­
bokie przekonanie, że bezintereso­
wnie kwestujące Panie spotkają się z 
przychvhien: przyjęciem, tembar- 
dziei, że w  zanńan za. datek, oiiaru- 
jący otrzyma piękne kwiaty.

Odczyt kpt. pil, Bolesława Orliń­
skiego. Onrla 16 b. in. w sobotę, ,o~ 
godzinę 6-fej popołudniom odbędzie' 
się odczyt kpi. 'pid. II. Orlińskiego w 
oali Sokoła - M acierzy ul. Zm.iorc- 
wiuzu. Cfny. biłatów: 3-— z t , 2.— 
cł. i 1.— zj. Młodzież-szkolna i w o j­
skowi do Morżaimta Włącznie po 3'i 
groszy. .

Pokaz i amolotów i wykłady dla 
młodzieży, któro odbyć się miały w 
sobotę, dnia 16 b. m. mia touaislku ja- 
no\vsiki:ein, wskutek zarządzeń 
Dfwa 6. p. lutu. zostały przeniesione 
na późniejszy termin, który będzie 
ogłoszony.

Konkurs modeli latających, który 
n’;i?jł‘js]i.ę odbyć draa 17 b. m. o godzi- 
nie 15-t.ei;, nie odbędzie się z powoda 
złych warunków atmosferycznych.

OBRONA W E R Z Y T E L N O Ś C IW  POLSCE. 
W arszawa, (Teł. w ł . j

Na w iecu, zw ołanym  orzez centr. 
związek obron y w ierzytelności w  
Polsce protestow ano przeciw  usta­
wie z 14. maja 1924 która przed­
staw iono jako krzyw dę dla w ie rzy - 
c e li.  W ierzycieli m ało-polsk icn  
reprezentow ał dr. Nahlfk ze L w o­
wa. Prezydent P rzecz /p osp olite j 
przyjąć ma delegacje przybyłe z 
z całej Polski w  Sprawie obrony 
wierzytelności.

Uriclnrt „Kubera Lwewsfcitąo* i 17 .1 0 .1826

LORD DUNSANY.

Z księgi: „0 ludziach, bogach 
i duchach".

B!edny. stary Bill.
Przełożyła Olga Bilińska.

(Dokończenie.)
B yło  to drugiego dlmila. Słońce 

właśnie zaszło, mrok się ścielił a 
księżyc jaśniej, ccraiz jaśniej ukazy 
w ał się na niebie. Widząp, żs kapitan 
odśiZ.edl od ir.ais mia bok i zdawał się 
być zapatrzony w  koloryt nieba, 
przerwaliśmy na chwilę naszą pracę. 
Lecz magle 'O b r ó c i ł  isdfói wypędzili 
duisize nasze na (księżyc. A tam zim­
niej było jak w  lodowcu; olbrzymie 
góry rzucały głębokie d m ie  i cisza 
ty ła  jakoby ciągnął się milami 
cmentariz. Ziemię widzieliśmy w y so ­
ko na niebie, wielki sierp i porwała 
r,as fęSiiiota za nią, tocz nie mogliś­
my ani mówić, ani j& k ać. Noc była 
gięooka. kiedy powróciliśm y z księ­
życa. Następnego dlniiia byliśm y nto- 
zwykłe uprzejmymi dla kapitana, 
mimo teigo zakłamał on to tego to 
tamregc, Najbardteiięj baliśmy siię aby 
dusiz naszych nie w ysłał dla piekła; 
dlatego żaden z nas mi,* wspominał 
togo słowa głośno —  tylko tak mi 
mochocLm i to szeptem z bejaźni, 
aby nie słyszał ,jon“ .

Nareszcie trzeciego wieczoru przy-

Łuck, w  październiku.
W  ubiegły w torek  odbyło się tu 

uroczyste atwareje Teatru mieislkte- 
go, w  którym, jak wiadomo, dwa 
razy w miesiącu stałe grać będzie 
Teatr Mały ze Lwowa. Już na kilka 
ani przed otwarciem sezonu 
w-szystkiie bilety były rozikuplome, 
c o  najlepszym jest dowodem , jak tu 
—  na Kresach Teatr jest pożądany 
i konieczne.

Przeid przedstawieniem mliałem 
sposobność rozmawiać z dyr Czar. 
nowskim, który (Sjrzyjeohall ze świe­
tnym zespołem .

— C zy Łuck, który tak cieszy 
się z  pozyskania tak świetnych ar­
tystów , może liczyć na to, że 
przerw w  przedstawieniach co mie­
siąca nie będzie?

— Bezwarunkowo tak.
—  A czy pan diyiiefotor ma jaką 

subwencję rządową na szerzuiito lit 
u nias kultury słowa polskiego:? 
Przecież to koszt wifclkt i ogrom­
ny wysiłek.

— Nie mani, ale w ierzę w  to, Że 
jakoś damy sobie radę.

—  Subwencja taka jest k^teczaia 
i nasz© miastoi musi silę o  njlą wysta­
rać. A repertuar papie dyrektorze!

leciał chi ona k ckrętow y i powiada, 
że kapitan upił się. Poszliśmy zatem 
w ,zys,cy do jego kajuty; patrzymy 
a on leży w  popnzieik swotoi koji i 
strzała jak nigdy doty'C,hc.zias nie 
strzelał Lecz miał tylko dtwa pildo- 
łety, zastrzelił tylko dlwu ludzi, a 
Jcego zabili rekcieścią swojej brtoni. 
Potem doptoro zdołaliśmy go zw ią­
zać; a biedny, stary Bill podw ażyw ­
szy kapitanowi zęby  lał nilu dlo gard­
ła rum i trzymaj go tak spitego 
przez dw a dni Nie mógł już zakli­
nać nikogo, a my szukaliśmy \vy- 
godniiieij przystani. W  drugim, dniu 
przed zachodem słońca znaJleźliśmy 
coś odpowiedniego. Bairdzie piękna, 
łysa wyspa po za obrębem dróg o- 
krętowycli, tak 100 m. diuigośri a z 
80 szerokości. Odwieźliśmy go w 
ma leni czółrie, zestawianą,c zapasów 
,n;a cały rok. akurat tyle de sami p o ­
siadaliśmy ma- jednego człowieka, 
gdyż btodny, stairy Billi był uczci- 
w ytr I zostawiliśmy naszego kapi­
tana leżącego ra iptoaach, pnijaniiuteń- 
biego, burczącego jakąś pieśń żcclair. 
ską

? odpłynęliśmy, a kiedy do uszu 
naszych przestał dochodzić jego 
śpiew, staliśmy sję odirazu mtopo- 
Tniieraiie wesołym i. Z rocznych zapa­
sów  urządziliśmy sobie przepyszną 
ucztę, gdyż spodziewaliśmy się, że 
za trzy tygocmic dotrzemy do na­
szych siedzib. Przez cały tydzień 
trw ały takie hulanki; trzy razy dzień 
pite jedliśmy a każdy dostawał Z 'vyż

przyszłości może specjalnie w ysta ­
wimy w  Lucku jakieś strawne w i­
dowiska narodowe.

— Łuck gorąco pana i jego <łru- 
żyne przyj,miuge,-;y madte to zawsze 
z  góry zapewnione powodzepio. Nie 
trzeba teraz jeździć dto Lw ow a, by 
zobaczyć na scenie diyrektoia. Ka­
sińskiego, Pcłhiskiegu,, Orzecho­
wskiego, Kasińską, żone para, 
Czajkowską,. Sznage i tylu, tylu 
świetnych artystów.

Pożegnaliśmy silę, po dyr,. Czar­
nowski, jak zaw sze musiał w szyst­
kiego sam dbpiilmoiwiaić a ludzie Już 
się tłoczyli u wejściu teatru.

Przyjm owano dyr. Czariniowskile- 
g o  i jego zespól Cufcuzjastycznfe. 
kapitalną grę ustawicznie oklaskiwa­
no. Na przcdstawSeniu był obecny 
w ojew oda  i w icewojewoda, staro­
sta, prezydent miasta, radni, ot,ilcie-1 
rowi i, okloliczmie ziemiaństwo.

Było to prawdziwe śwńęto sztuki 
teatralnej na Kresach.

Luck zdobył dzięki inicjatywłe nie­
strudzonego i ofiarnego dyr. Czar­
nowskiego pierwszorzędną aitrakc/ję 
artystyczną i nowe osmako kulturjp 
tak tu potrzebne.

Dalszych przedstawień czekamy z 
niecierpliwością.

aniżeli srógł zjeść, a c o  zostawiało 
strącaliśmy i.a podłogę jakto czynią 
bogaci panowie. ,

Pew nego dnia ujrzeliśmy upra­
gnione Sam Huelgeióiois i rozradowani 
chcieliśmy wjechać g o  portu aoy się 
pozbyć naszych pieniiędzy —  w  tem 
wicher zadął w  boik okpęitu, porwał 
i  poręd,ził go na otwarto morze. 
I mie ty ło  już krążenia, ni lądowa­
nia w  poncie, jakkolwiek inne okręty 
przesuwahr siię koło nasi i zarzucały 
kotwicę. Czasem ckręt naisz otaczała 
eissiza morska, jakkolwiek wlchr roz­
maite łodzie rybackie popędzał o- 
bo,k. Poten: c,ncwu ittkowaś wdehura 
wypędżała żaglowdec ma dalekie m o­
rze, mimo iż v/ ckół panowała naj­
głębsza cilsza. Dzień -ciaLy bładiziliś- 
my, nocą z,nów kręciliśmy się i cią­
gle to samo. W szyscy marynarze 
z ,innych okrętów prziepijaK w esoło 
fw ói zarobek w San Duellgedos, my 
t” Kko mie mogliśmy się zbliżyć do 
miasta. W k u y  te rzucaliśmy stra 
sz!iwre przekleństwa przeciw w i­
chrom. ciszy i temu miastu, i pożo- 
glowaliśmy dalej.

Zupełnie to samo trafiło się nam 
u porty Norenny.

Trwoga ottociała 'mledneigo, stare­
go B i% . Zaczęliśm y się szeptem na­
radzać. Odwróciliśmy dinojgjr i jadąc 
pobok sicTaktyńsktogOi poibmzeża na- 
próżmo usiłowahśmy wylądow ać. W 
kaiżdym porcie czeikał na nais z t - 
wrot.ny wichr i wpędlzaf z niepoha­
mowaną siłą w morze. Nawet mato

W<ec studentów 
medycyny^

Lw ów, 16 października*
Dula 12 b. m odbył się w  s d f  

cheinji lekarsKiej tłumny w iec stu­
dentów V. i VI roku m edycyny, stu- 
dauiąćycli wedle t  zw . „now ej ordy­
nacji studiów** w spuaiwto rozciągnię­
cia uchwalonej przez Sejm noweli o 
ułatwieniach w  uzyskiwaniu dokto­
ratu, także i na tę kategorię studiu­
jących.

W edie noweli sejmowej bowiem, 
umozLwioiiio studentom wszystkich 
wydziałów , studiującym wiedto „sta­
rej ordynacji" uoieganie się o dokto- 
rac automatyczny (iraateżhliuuy tylko 
od  złożenia przepLawych egzami­
nów) do końca roku 1928, ai ponadto 
absolw entoni wydziału prawniczego, 
nowego typu, przyznano znaczne u- 
łatwienia w  uzyskaniu stopnia dok ­
tora. Nowela pominęła natomiast nie- 
słusznie studentów m edycyny now e. 
go typu.

Z uwagi ara d on tote  zmiaiczetiie, ja­
kie posiada <ia lypr.awa dła, mcc1 łyków, 
kończ: cych obecnie studiu, w iec p o ­
stanowi! w szcząć jak liajenergi- 
czniejsza akcję, » y  spoi wodo wiać roz- 
ciiągnięciie noweli sejmiowej również 
ta  .studentów medycyny mioiwego sy­
stemu, którzy studia do dtni i 31. gru • 
diriia 1928 ukończą. —  Sprawa ta jest 
dla kończących oibeonte s-tudja medy­
ków tciem tiouiiośtojsiza, Donieważ 
równocześnie opuszczają mufy Uni­
wersytetu lekarze -  doktorzy, co o- 
czywiście, w obec zakorzenionych a 
lawna pojęć, odbije sję niezwykle u* 

iemnie na praktyce lekarzy, nie po­
siadających tego tytułu.

POSTULATY KUPIECTWA 
W  SPRAW IE GODZIN W  HANDLU 

W arszawa. (TcJ. \vł.)
Minister pracy Jurkievicz pi^zyjął

dr legaci,ę kupioctwat, która wskazała 
na to, iż projekt ustawy'- o gcdzinacli 
li ai, diii w  mie których wypadkach 
pogarsza dotychczasowy stan, rze­
czy'. Minister przyirBekł zbadać po- 
stutojy kupców.

w ysepki r,.ie chciały1 n;a,s przyjąć. Te- 
'iiajz dopiero zrozumieliśmy caią gro­
zę naszego j  oliożeniiia. Mlytykaliśaiy 
staremu, Ł-iednemu Bilfowiii jego do­
bre serce, które kazalu mu zosta­
wać kapitana przy życiiu, aby me 
spadła nań krew tego ciiabła. Nie- 
pozostawało idc Inuegp rialk tylko t ek 
krążyć.

I już nie spra,wialiśmy takich 
wspaniałych uczt, wtediziąc, że kapi­
tan jeśli będzie żyl potrzyma nas 
tak 1 pracz ca ły  nok. 2  początku sta­
jaliśmy d ę  zatrzymać przejeżdżają­
ce ohręta, próbowali podpłynąć do 
tvch zbawczych ludzi.—  nic nie zdn ■ 
łato prizr módz zaklęć kapitana.

Daliśmy w  końcu tymi usiłowa­
niom spokój. Rozlokowaliśmy się w  
kajuc.le kapitana, aby tam przecze­
kać wyznaczony cziais i graliśmy w  
kaity, w  dzień i w noc, w  bunztK i — 
w  pogodę. A każdy przyrzekał w  
sekrecie, żc paplacl, jaik wyląduje.

Wściekaliśmy' się wmoist na myśl, 
że kapitan jeszcze żyiie, że czairuje; 
on który co dnia upija? aiię wprost 
do nieprzytomności, musiiał być w i- 
aiocznie trzeźwy, gdyż wlcweła się za 
iniamj jego klątwa trzymając mas zda­
ła od ładu, od każdego portu. Nasze 
la,pasy były  już całkowicie zjedzone.

Przyszło zatem do losowania. Jim 
był tym nieszczęśliwcem, tocz w y ­
starczył tylko na trzy cliii;. Ciągnę­
liśmy zrow u Iosyr, wyciągnął Nigger. 
I ten ,nte wystarczył nla długo. Loso­
waliśmy dalej, padło rai Chariie‘go ą-

— Teosam co w e  L w ow ie, a ^ięc 
przewaga autorów polskich. W

r a
Sw ój.

f I
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Hubech w yruszył na potawapile. 
N t 1ili.c2.oh miasta był ożyw iony 
ruch. Przechodnie przeciskali się 
je d n  obok  urugiego spiesi-ąc przeć 
siebie- Przeciskał się i Rubech, Tego 
Ptogładził, d!o tamtego się iprzycisnął 
tu potknij się, tam ziuów puścił się 
pędem, m ały otmurosaiiy, z  raz- 
widurzonymi Włosami Hulbach.

—  P rze i! pierwszym  — ouriniął,. i 
ziewnął rozdzierając sobie usta od  
ucha dh ucha. Legi pad! jedną z  
bram, wtulił g iow ę w  ramiona i o d ­
da- się błegim marzermam...

„Jest już człow iekiem  dojrzą**7 
w  m arę curytnym i rozgarniętym. 
W czcraj ukończył lat 15, wolno mu 
już otwarcie palić i kokietować 
dziewczęta..."

W stał, Pirzech.gal się, sltewtfflął i 
pędem pobiegł przed siebie.

«

JE D W A JIE , W EŁNY, FLANELE,
poleca tanio 3007

T . FUK3IYUM JAGIELLOŃSKA 2.

—  Proszę o  10 groszy na L. O. P.
P., ly ik o  o  10  gi osziw. Ohoik han­
garu prowiZioryczniego na ul. Akadie- 
miickiej zebrała się dużo ccefcm  yoL... 
Daakoła zaś ustawiano szereg sto­
lików z  puszkami, do których pa­
nie skrzętnie zbierały datki.

—  Proszę o  10 gacjizy nia Ii. 
O. IP. P...

riubedh wluzł pódl apaaau.. oglątŁ- 
aął, c pukał... „ci... to  li© fagoy kawa- 
łckA • ale wszyisifikio jak  ma złość 
trzym ało się m ocn a

W y la z ł.. wcisnął się w  % in  za1- 
krędił się koto zbierających ,pań, po­
tknął się, upauit na stolik i nagle 
.zucił się do _el&czki. N ajeżyły mu 
się w łosy  uszy poibżył po  sobie 
jak zając, zgiął się w  kabłąk 3 gna. 
jak szalony... W  ręku błyszczała 
F-Szka „Tydzień lotniczy L. O. 
P. P.“

Kapitan ży ł jeszcze. Im mniej nas 
było, tein dłużej wystarczał jeden. 
Zdumiewaliśmy siię wprost c o  się 
dzieje z  tjon szatanimi. W szakżeż 
piąty tydzień już mrnął odl pełnego 
roku. Los wyciągnął M 'fe . Ten w y 
starczył ma tydzień, a  kaipitSh żył 
jesacze. Dziwiliśmy się, ze się to 
jemu nie nudziło, ha! widocznie kie­
d y  taki s.iedz'' saimorfjnrile, m  'Samotnej 
Wyspie, to te m eczy muszą wyglą­
dać tam inaczej.

Teraz kiedy został Jakes, biedny 
stary Bill Dick i chłopak okrętowy 
nie ciągnęliśmy losów. Chłopcu po- 
wiedzi 'iśmy popresim: że miał już 
tyle zasłużonego szczęścia, że nic 
potrzebuje już niczego oczekiwać od 
życia Zost,a* zatem Jakes, Dick i 
biedny, stary B il. a kapitan żył jesz­
cze, Kiedy zabrakło chłopca a kapi­
tan ży] jeszcze Dick, który był tak 
saimo silny i barczysty jak Jakem 
powiedział, że teiraiz na mego kolej
i żp Jakes może czuć się szcześh'- 
wvni, że już ty! lart przeżył. Atoli 
biedny, stary Billi rozw ażył i uznał, 
że llepej będzie, gdy Dick padnie o- 
iiairą. Pt został zatem tylko b;edny, 
stan ' Bill i .Takeis, a kapitan w ido­
cznie jeszcze żył. W  dniach najwię­
kszych męczarni głodu, jelo się tych 
dwu ostatnich obserw ow ać z niiera- 
wnścia d;niem'i nocą. W  końcu bra­
dny. start B,ll upodl i leżał nieru- 
onomo może z godbJnę na pokładzie.

S:"aidl w  bnamile i ostrotoic ka­
mieniem odbił stempel...

W  odloali zam ajaczył cfień poiliojan- 
ta Hubech skurczył się, wysypał 
zawartość puszki dfc> ohuaity —  za­
wiązał stempel —  wsunął puszkę 
pod bluzę i wyszedlł na ulicę.

Szedł spokojnie...
Z łow rogi cień ,,w ład zy  w ydłużał 

sfe...
Hubech iy|rzyspieszyt k rok u .. prze­

bierał tuogami i rzucał g łcw ą  jak

L w ów , IG października.
Instytucje rządow e otrzym ały o - 

kólnik o uchwale Ramy Ministrów w  
^prawic zmian wr państwowej orga­
nizacji pom ocy lekarskiej dla urzęd­
ników Zmiana polega na tem. że za 
lekarstwa, przipisiawe prz«ciz lekarza 
umówionego lub urzędowego, Skarb 
Państwa będzie płacił 50 proc., resz 
tę płaci pracownik, za specyfiki za 
graniczne Skarb pokryw a jedynie 
25 proc. należności. Pom oc dentys ty­
czną znosi się wOgóle.

Pom oc lekarslka dllia uinzędniiików 
państwowych jest w ogóle bardzo 
marna i problematyczna. Odbija się

Lw ów , 16 października.
Omfgdaj-zy injmer „Głosu Praw ­

dy* zamieszcza artykuł pod tytu­
łem ,.Przerost bankowości w  Pol­
sce", w  którym cipiieinaijac się u? nie 
ścisłych i zupełnie meaktMafaych cy ­
frach - usiłuje wykazać, że obecna i- 
lość placówek bankowych jest nad­
mierna, pcw om ie sie w  ;ym  w zglę­
dzie na dane cyfrow e Rocznika sta­
tystycznego Rzeczypcspiotldej za rok 
1924.

Zaznaczyć "a leży, że w  rofcu tym 
liczba placówek bankowych osia 
gnęła naprawdę rekordową cyirę 
754.

Lecz autor nie zadał sobie trudu,

W tedy podpełzmiąl dioń Jakes, ści­
skając w  dłoni dlługi nóż i zatopił go 
w  boku biednego, star ago Billa. Aie 
ten ęhw ycił go mocno aa ircke i w pa­
k o w a ł  mu dwa razy siwćj sztylet w  
serce, jakkolwiek prtzy %  robocie 
popsuł r;aj'epszy kawałek mięsa.
I od!tąd był biedny, stany Bill juz 
sam na okręcie i na morzu. Następ­
nego tygodnia zanim skończy id się 
Ż5"wność, musiał jiuiż ętancuwmzo ka- 
pinam' umrzeć md swoijej wyśipie, gdyż 
słyszał jak Jego diusaa tłukła się po 
rrorau klęła straszkwie, a na dru­
gi dlzleń w ylądow ał biedny, stary 
But na jakiejś wyspte.

Od śmierci kapitanie m hęio' już 
napewmc ze sto kit. Ale ta sprawa 
w idać jeszcze d e  skończona, gciyż 
biedny, stary B il  żyje dotąd, nie 
starzeje sie i wygląda jakby nie 
prędko miał umrzeć. ,

Tak zakończył ohydne opowiada­
nie ów7 drapieżny człek, i w  te; 
chwili przerwało się to oczarcwanie 
promieniujące od jego postaci. Od­
skoczy 15śn;y pełni wsilirętu i przer.a- 
żer.ii cęnA-ili knajpę. Nie tylko jego 
rbrodricza historja, lecz także oso- 
bEv/y w yraz ccziu, jakotaż i ta przo- 
nsżaijąca lekkość jego głoisu jaka po­
konywała szum deszczu [v w ycie 
wichru usposobiły mnii  ̂ tak. że już 
w-ięcej rie poszedłem dio tej nad- 
morskiej, tawerny.

  o  -

ścigany jeleń, rozdał dhirap’, i po­
czął biec... DoiPiadl -stolika p o łoży1 
pustą puszkę OH'ł „szczupa­
ka" w  tłum i,., tuż pod nogami zama­
jaczył mu groźny cień, s,cisnęło mu 
się serca i ciężka dłoń policjanta 
eh w ycia g o  za rarrnę...

Ale Ilubecii ma jiuż lat 15, |est oz ło  
wifekiem do.hza-ym, | ma sw ój 
slPlryt... piienliędlziy przy nim nflle zna- 
tezlanio...

to m  ich’ rodzimiaich w  sposób do­
tkliwy. Lposażenie marne a  w de da- 
iku w  razie choroby skakani na <o. 
iż leczyć się nie mogą. Zw rócić tak­
że należy! na to uwagę', iż lekarze — 
którym powierzono opiekę nad urzę 
dnikrmi państwowymi —  są tylko 
kontraktowi, mamie uoosażeni, nie 
mogąc korzystać z uriooów płat­
nych. A przecież i najwyżsi fun,k- 
cjanamśusze państwowi i prywatni o- 
itreyinują obingatoryiiny urlop w7ypo- 
czynkow y 4 ao 6-cioitygodl;xiowy. — 
Pytanie dlaczego, llakarzy kontrak­
tow ych p o z b a w i silę tego.

by sprawdzić, c z y  cyfry te nie ule 
gły  zadanie. A tr.ua ten opłaciłby mu 
się sowicie, nie narażałby bowje.rn pi­
sma, w  którem "współpracuje oa za- 
rziut że w brew  nagłówkowi głosi 
nieprawdę, i zaoszczędziłby sobie 

I dalszych w yw odów , które opierając 
się na niewłaściw ych datach, są o 
czyw iscie ićwmiez nieściśle.

\ w ystarczyło zagląo ,ąć do w y ­
danego w reku freżąeym  Sprawo­
zdania Związku Banków w Polsce za 
rok 1925, by stwierdzić, że polska 
sieć barkow a liczyła dnia 31 grudnia 
1925 r. ogółem juz tylko 386 placó­
wek, wliczając w  to 49 oddziałów 
Banku Polskiego, 2? placówek Banku 
Gospodarstwa Krajowego i 4 placó­
wek Państw ow ego Banku Rolnego.

JTz.eoczyl w ięc „G los Praw dy11 
fakt niezmiernie sympćoimatyczuy, 
m ano wicie, że bankowość polska 
aostos"w i!?e ślę jak najściślej do po­
trzeb chwili i zmienianych na gorsze 
kcnjuiikfnr a nie zdając sobie spraw y 
z zeszłych pod tym względem donio­
słych przemian, zapiozcza  się ma 
bardzo niewdzięczny b o  nieznany 
sobie teren monitowania naszej ban- 
kowmści i pisze, że „yferws-zym kro­
kiem do naprawy Stosunków banko­
w ych jest zlikwidowanie przewa­
żnej ich części" oo jla-k stwierdzają 
cyfi y  w yże j podane, stało się bez tei 
cennej rady.

Trudno w obec tego traktować po­
ważnie inne, nie mniejsza ignorancją 
grzeszące opinie tego? pisma, nie 
zrajnoego snać elementarnej zasady, 
że aby pisać prawdę, należy ją po­
znać.

N OW Y SZHF BHJRA HISTORYCZ 
NEGO.

W arszawa, (Tel. wł.)
Gen. Jpljan Sfaehiewtęz po dłuż­

szej chorobie pow rócił do W arsza­
w y  i objął szefostwo bilura history- 
czniego przy Imspektciraicaę W cisko­
wym .

Z SALI SĄDOWEJ.
SHAŃBIENIE

Lw ów , 16 października.
Za shańblenie 9-letniei dziewiczy9'" 

ki, etozany został tna miesiąc więzie­
nia. z  warimkowem zawieszenie'u 
kary na rok Hi nryik Nago!, muzyk 

Prokurator 'Zgłosił odwołanie 2 
z  powodu zbyi miî toilego wym iaru 
kary,

ZŁODZIEJ I BLATNICP
Lw ów , 16 .października. 

W czoraj Łasiedli na lawie oskac-l 
żcnych  Piotr Sekuła (tarniny wieir- 
kroituiie za kradzież i 5-tetióenn w ię­
zieniem za usiłowiane morde-rstwoil 
pod zarzutem uczestnictv a w wła 
niiuiiu do firmy Bracia Gredei, N. 
Scbrage, właściciel dorożek samo­
chodowych, futizarz N. Gełb. o. jsz 
N. Neck, pod izaiizutsm paserstwa 

W  czaisie wiamania wsipa.mniana­
go, skradziono wiele maicrjalów fu 
trzanych, na szkodę dyreielbrn .; j 
firuny N Kopiela. W  czasie dioct 
dżeń pciicyjirych sitwiiiardzaiio. 
futra te nabyli raserzy, jak -h  c t-l 
słęipnie okazało Schrage. Ga!b : >.. 
ker, ktć.izy zeznali, że w a. 1 . 
wionze kupili je cd Sekuły.

W czoraj, po Frztiprowadzcrmj ro.:- 
prawie zapadł wyi ok, skazujący S 
kułę na S miesięcy więzienia, Sc - " ■ 
gego na 3 miesiące z odroczenie 
5 lat, Golba na 80 zł. g rzyw n y No 
ker zaś fobrońca dlr. Sz. W '=■:%) z<» 
stał od  W iry i kary zwolniony, 

Pnzewodrjczyił Chlamtacz, h-a-ul 
dr. Batycki.
W YROK W  PROCESIE PRZECIW 

D ROW I AWINOWL
Lw ów , 16 października.

W  dniu wczorajszym  zamknięto.-' 
postępowanie dow odow e i po nrz 
mówieniach srroin zapadł w yrok s k a l  
znjący dra Awma, tylko za jeder 
wypadek oszustwa na 6 miesięcy 
więzienia, z wairunikieirh ua,wię|zenią 
kauy ną 2 łatą.

Bronił adw. dr. Kibitz.

ECHA 19IS ROKU.
W yrok.

Lw ów , 16 iljaźd^ernika 
W  dniu Wiczonajsziym zakończona 

noiznrawę przeoiw N. Dobrzańskie­
mu, o morderstw^, dokonane w  li- 
stcipadzie 1918 r. na osobie chorą­
żego Prusa.

Sędziowie przysfięgllii, w obec w y 
raźnych dow odów  winy, pytanie \V 
kierunku zbrodni mardiarsiwa za- 
twierdzili, w obec c.zagC', Trybuna! 
biorąc pod uwagę llUczne okolticzn-o • 
ści łagodzące, skazał Dobrzańskiego 
ria 4 lata ciężkiego więzienia. Z te­
go jedina czwartą padną,da amnei?i:jiJ 
część skonsumowaną zoisrała are­
sztem śledczym, pozostano' zate1" 
skakanemu do odsiedzenia 2 łata ‘
4 miesiące.

Y/ielkle o s zu s H a  o?ałowe.
Lw ów , 16 ipaźdżiiernika.

W  związku z zamieszczoną w 
w c2«a js® yin  numerze naszego pij 
sma notatką pod pow yższym  tytu­
łem informują ras, z poważnych kó’ 
kupieckich, ze p. W olf Tieger, wspó*- 
właściciel Małopolskiego Bjuna W e' 
g lcw ego u  Pasażu Hausmana C)t 
cieszy sie jak najlepszą opinią, i że 
Sikierowame pteeciw  niemu donieś# 
nie jest aktem zawistnej konkuren­
cji, która szczególnie w  czasach P°' 
wojennych ,'tmie przebiera w  środ­
kach. posuwając sie w walce hor-W* 
rencyinej do  metod w ręcz nie®" 
tycznych.

Nowa krzywda utzed ików państwowych.

Nieprawdziwy głos „ułosu Prawdy".



Konkurs misszkaninwy
„Kuriera L<vowsftego“.

wKURJPS: ł*^ OW3FJ ’ , jijedgteią, ITjpaźckieirnSlsa 1926.

( 'WlS^Jawoictwo „Kuriera L w ow - 
s W ‘ &wiqd'(MTK hegf\ że  Czytel­
nicy je;ęo rekrutują się przeważ, ie 
Zn sf&r pracującej inteligenci, dla 
które# obecnie
-Płacenie czynszu mieszkanio­
wego stuło się Już powaźnę 

rubrykę
foziifeuje nSnieseem niaistepuisąicy

^nkurs mieszkaniowy
w  którym wziąć n oga  udział w szy­
scy Czytelnicy „kuriera Lwowsfele- 
80“  tak lw ow scy jak i z?mieascovi.

O „o w  naffciiżsrcyich dn*ach rozpo- 
czaiemy w  „Kurierze L w ow a tm 1 

diuk

k u p o n ó w
upraiwn iającycii do udziału w  kon­
kursie. Kupony te,

któnfcn będzie kolejno 20
najeży wycinać i pi zesłać raizf m 
Wszystkie wedie numerów do Re- 
daikdi „Kurjera Lwowskiego1* (z do­

piskiem na łcurnmk: „K oikurs inie 
szkaniowy"), pocztem w  obetcn jśc. 
rotairjuisaa odlb^dizne się losowanie. 

Na kogo los paidiiKe, 
otrzyma od 1  s ycznia począ­
w szy przez cały roir 1927

kajżdlegi miesiąca w  gotów ce kwoto 
opow iadającą  w ysokości czynszu
za mieszkanie r raez niego Zajmowa­
ne, wedle obowiązujących norm 
czynszu podstawi wego, określanego 
każdorazowo pm&z Urząd mie^zka- 
nTOV5r z uwzględni eTiiem wszystkich 
podw yżek i dodatków.

W  raizfte większego napływu zgło­
szeń, w yznaczy W ydaw nictw o je­
szcze
dodatkowe nagrody pocieszenia

na czynsz.
Sądzimy, że Czytelnicy nasi sko­

rzystają ocht czo z tej okazji i wezmą 
udział tozny w/ tym niezwykłym i 
aktualnym konkursie.

Dalsze szczegóły ogłaszać będzie­
my na łamach naszego piisma.

ZnlBsierte godzin nadliczbowych
w urzędach.

W rrsrawi, (Tel. <wt)
Z dnia L  listopada b. r. w  min. 

Sn w ew n. zostają uniesione go- 
nadliczbowa Na m ocy  roz- 

n rządzenia ministra, urzędnicy bę- 
ję me-[i pracować jedynio  w go­
dzinach urzędowych, t. zn. tło godz. 
3 i r;ó.\ — W szelka zaś praca w 
godzinach po za urzędowych zcsta - 
n skasowana 

Min. SkładKOwski tłóm aczy sw e 
- o p o rz ą d z e n ie  tem, iż praca w 
S- dż. nadliczbow ych  przeważnie 
Rj2 kontrolow ana, nie daw sła pra­
wie Jednych k o rzyśc i, natom iast

picinak „Kuriera Lr- skiag ! 17 10 1928

obciążała budżet ministerstwa; zaś
w  w ypadkach gdy solidni urzęd­
nicy pracow ali sumiennie w  godz . 
nad liczbow ych  to z p o w o d u  prze­
męczenia nie m ogli dokładnie 
w ykonyw ać pracy w godz . urzę­
dow ych .

Kiedy pracownicy państwowi dostanę 
dodatek mieszkaniowy?

Int. EPMUND LIBAŃSKI.
i

Z nowych dziedzin w iedzy i iyc ia

G a ia  „św ia ta  a s t r a l n o " .
Pożegnalna mowa w ielkiego uczo- 

°e g o  przyrodnika i lau. jata N obla 
X zakresu fizyki i m edycyny, Dra 
K cheta , której treść podałem  nie­
dawno (zobacz Nr. Kurjera lw ow ­
skiego z 1  i 2  października) zaw ic 
rata ustęp znamienny o  dośw iadcze­
niach angielskiego odkryw cy ch !■ 
mJb, i badacza przyrody słynnego 
® ofesora Crooksa.

W ydał on sw ego czasu druhem  
opis i przebieg doświadczeń z mw- 
djum Florei.ce C o o k ,  które p ro­
wadził posługując się aparatami 
Wykluczającymi wszelką m ożliwość 
oszustwa ze strony medjum.

O becnym i byli i stwierdzali fak- 
tyczność niewytłumaczalnych (i po 
dziś dzień ze stanowiska nauki nie 
d o  przyjęcia) objaw ów , przyrodnik 
fizyk-inżynier V arlty, słynny uczony 
Oli rer L od ge  i szereg profesorów , 
C rook cs był odkrywcą now ego 
metalu „tellur" —  poprzedniiciem 
P *ntgena, największym chemikiem 
A nglji, Varley elekt]-jtechn ikiem 
który pierw: zy kładł kable p od ­
ziemne ł  podm orskie, a inne nazi :i- 
ską widoczne na stenografowanych 
protokołach z przebiegu doJwiiid- 
czeń i rozm owy z fantomem „Kąty

King*1, tej damy z a«iralu, —  to 
nazwiska badaczy ścisłych i prze­
nikliwych.

Świadczą one, że istotnie poją 
wiła s ę ongiś istota z ciała, kość' 
i krwi, jako g o ść  z innego świata. 
P rotokoły  są suche rzeczowe, pi­
sane stylem zimnym, matematycz­
nym, poprostu objektywne sprawo­
zdania z zjawisk fizykalnych mie­
rzonych stwierdzanych i fotografo­
wanych-

C rookes nie wierzył własnym o -  
czom , nieustannie snnły mu się ró ­
żne m ożliwości oszustwa, gdy  uśpio­
ne medjum pozostaw ało poza k o­
tarą w jeg o  gabine Je fizykalnym 
w mroku przyćmionych lamp gazo­
wych, Varlez v skeptycyzmie ści­
s łego badacza doszedł nawet do 
przypuszczenia, iż soczewki aparatu 
f otogi aficznego także m ogły łudzić 
a istota ukazującego się _est aibo 
„oszukańcza" a może halucynacją.

Halucynacją b y ć  nie mogła, g dyż 
przez szereg miesięcy ukazyv ała się 
piękna postać niewi ?u,Ja, otulona 
białym zawojem a bujno włosy zło­
ciste opadały w ok ó ł uśmiechnięte­
g o  oblkćza z pod  v oalu turbanu.

Tak ją też utrwaliły sporządzane 
wielokrotnie fotogra je i to kilka 
razy wraz z medjum będąc; .n w 
u.-Dieniu.

Florence C ook  była niską bru­
netką, zjawa wysoką kształtną blon­
dynką. K ontrolę przeprowadził V ai- 
ley w ten sposób , : na ramionach 
medjum umieścił dwa elastyczne

W arszawa, (T e l. w ł.)
Sekretarjat Centr. Kom isji P oro ­

zum iew aw czej, interpelowany je*t 
stale ze w szech stron w  kwestji 
uruchom ienia dodatku m ieszkanio­
w ego  dla pracow n ików  państw o­
w ych w ob ec p odn oszon ego  co  
kwartał czynszu, zgodnie z brzmie­
niem odpiowiedniej noweli d o w  ?- 
w y  j  ochron ie lokatorów -

W  spraw ie tej udzielono ofuru 
prasowem u C. K. P informacji 
następującej: w ysokość dodatku zo ­
stała ustalona ustawa z 22  gru - 
pnJa 1925 r. i wskutek tego m oże 
być zmieniona drogę ustawoda 'czę 
lub t e i  na podstawi pełncm ocniotw 
przez odpowiedni dekret p. P re zy­

denta R zeczypospolitej, co nie mo­
że być załatw iono przed przyjęciem  
budżetu na rok 1927

W o b e c  takiego postanowienia 
kwestji godzi się pizypom nieC, ża 
p. Bartel je szcze  Jako prem jer, ebio- 
caf delegacji funkcionerjusźy pań­
stw ow ych najrychleJs.B za ła tw ia n i: 
podw yżki dodatku drogą zw ykłego 
losporzadzen ia  Rady M im strów na 
podstaw ie wniosku ministra skar­
bu, d o  cze g o  upow ażnia R j dę Mi­
nistrów  ustawa z 9  października 
1923 r.

Pracsw nicy państwowi spodziew a­
ją aię załatw ienia sprtwy dodatku 
w  bieżącym  jeszoze m icaięeu.

Maks HcJnfii
25-Ietni jubileusz pracy scenicznej.

Berlin, w październiku. 
Dnia 10 bm obchodził prof. Maks 

Reinhardt 25-letrsi jubile usz pracy 
scenicznej, dyrektorskiej I re ży! er- 
Skiej. O  sławie i uwielbi emu jakiem 
otaczają je g o  osobę, świadczą owa­
cje i tysiące telegramów, listów 
które otrzymał od  najwybitniejszych 
osób  i zespołów  teatrów niemiec­
kich.

Iscenizacje Reinherdta zyskały 
światową sławę. Najwybitniejsi ar 
tysci marzą o  tem by m ogli grać 
w jeg o  tea try , a autorowie aby or  
reżyserował ich sztuki.

„Jest bowiem  Reinhardt —  wedle 
słów Gerharta Hauptmanna —  w ca­
łej pełni mistrzem reżyserów wszyst­
kich scen świata, je g o  sceniczna 
działalność, je g o  dojrzałość osiąg­
nęła szczyty które górują ponad 
wszystkiem. Jestto genjusz, który 
rzadko na sw at przychodzi. Rein­
hardt ukochał nadewszystko teatr, 
sztukę, aktorów no i publiczność. 
Jogo .cred o  to  realizm, który jed ­
nak nie jest ani materjalizmem, ani

pierścienie z metalowemi wkładkamń 
od  których szły przewody do  bate- 
rji i gaiwanon etru. 5r: 1 przepły­
wał przez medjUm ! każda zmiana, 
każdy ruch, odrazu Dyłby wi oczny 
poruszeniem wskazówki galwano- 
netru.

Laboratorjum uczonego było ś c i­
śle przeszukane, zbadane, zamknięte 
od  wewnątrz -— Florence usnęła 
i z poza kotary wychodziła Kate 
King duch opiekuńczy medjum — 
jak sama się mianowała.

—  , Przed bardzo dawnym cza­
sem nazywałam się Annie O vcn  
Morgan —  mówi zjawa —  „żyłam 
na dworze Karola Il-go, tersz mam 
trzy lata przebyć tu a potem lecę 
dalej" —  tu wskazała ręką na okno 
za którym ścieliła się mgła lon­
dyńska.

Proszę sobie uprzytomnić to  fe- 
nomenaln za jśc ie !

Przy wielkim stole pracowni C ro ­
oksa siedmiu poważnych uczonych 
za kotarą otomana na której spo­
czywa Florence w transie, jedyne 
drzwi gabinetu od  wewnątrz zam­
knięte.

W  jaki sposób  pojawia się .d a ­
ma z astralu" podchodzi, rozmawia, 
pozwala badać sob 'e  puls, przeko­
nywać iż serce bije normalnie (stwier­
dzono 90 razy na minutę) a kon­
trolujący galwanometer an drgał. 
Fo trzech latach rozlicznych expe- 
rymentów jakie podają protokoły 
nadszedł czwartek w ieczór pożeg­
nalny. Za kotarą medjum piaczej

romantyzmem, jeno nabożnem umi­
łowaniem rzeczy, uwiclhien.em ży­
wotności, jest jakby klasycznem ma­
larstwem i ucieleśnieniem ducha.

Rt innardt miał szczęści ; o d g a d ­
nięcia rytmu i życzeń swojej epoki. 
Jest on rów nocześr u artystą, mu­
zykiem, malarzem, psychologiem  
i pisarzem.

NAD5 SLANŁ

Zakopano, Jagiellońska 
F ms.onat „LITWINKA"
PR0FES0RCV FJ KRCEKfcWEJ
OPIEK/ TROSKLIWA. -  JE~ ZENIE 
WYBORNE -  LEi-ALNlA SŁONE- 
C2I -  ELEKTRYKA. -  POKOJE 
NIEZWYKLE 2!PFLC -C ZY S ^O Ś C  

TAN.OŚĆ 3C0v

O K K  L l f J T A
d r .  L jr » n  G • u  j  « r ,  i dyaałi 

prẑ  ul. .tomanewlcsa 7, 2184 
•d gudzlny 12-1. 3—B.

i słychać jakby cićhą .-ozmowę.. 
„Kate King, wchodzi w krąg, smut­
kiem tchnie subtelne oblicze, Cro 
okes podaje jej wiązankę kwii. ów, 
astralna dama zbliża się po  kolei 
do wszystkich uczestników, podaje 
każdemu różę, poczem  nożyc mi 
ucina trzy loki w łosów  na pam tkę 
dla prof sora.

Z  białego welonu osłan ającego 
ramiona wydziera wielki strzęp i da­
je  g o  Varleyowi.

W yciąga dłonie d o  wszystkich su­
rowych profesorów i żegna się sło­
wami płynącymi jakby z dali „pen- 
sez a moi" u - nagle znika... pozo­
stawiając ca łt grono w niesamowi­
tym nastroju. C óż  sądiić .o t sm 
wszystkiem —  albo całe grono 
uczonych zostało zmistyfikowana- 
poprostu dało się oszi a 6, albo 
„Kate K :n g“ była istotą która na 
krótki czas z niezm nych sfer po­
jawiła się na ziemskim planie by 
spełnić taj jmnicze posłannictwo.

Umysł realny, logicznie myślący 
którv zdaje sobie  sprawę s wia y 
godności protokołów  i wnika w ści­
słość badań prowedzonycn z nie­
zwykłą ostrożnością i ścisłością, nie 
może tak łatwo przypuść ć, że zo­
stali oszukani...

Nie można jednak zaprzeczyć, że 
opierając się na wspótczesnem świa­
topoglądzie, fakt ikazania się .da­
my astralnej" —  jest niemożliwy do  
wytłóm acr nia na podstaw ie d o ­
świadczeń dnia poprzedniego

Nie dziw więc, że uczony tej
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jjĘgojfc d l a  P a w.
O  k l e j n o t a c h .

K i a n j e B *  l ^ t e f i a o g ^ n

M. FALSKI: Pierwsza ur»ank,
W yd. VI. Książnica Atlas, Lw ów - 
Warszawa. 1926.

T o  nie wypisy, zebrane z naj­
rozmaitszych autorów. T o  książka 
opracowana od  początku d o  koi ica 
przez jedn ego autora, oparta na 
obljtych materjałach dz ecinnych 
i poezji ludowej (wiersze, bajki). 
Stanowi ona p od  wzglądem tre, ci 
całość, ujętą w formą krótkich po­
wiastek z życia dzieci. Dziąki tym 
warunkom dzieci łatwo opanowują 
techniką czytania. W d r ? 'i ją  s;ą tei 
niemal, bezwiednie do  poprawnej 
o rto jfa fjj —  dzięki temu, że ma- 
terjał wyrazów powtarza sią i nie 
spiętrza różnych naraz trudności, 
Treść Czytaniu obejmuje tematy za­
równo z wiejskiego jak i z miei- 
skiego otoczenia, dając m ożność 
nauczycielow. zapoz nania dzieci wi ej- 
skich z wielu stronami życir, miej-

iego i odwrotnie.
SKARBEK PEftFTIATKIEWIGZOWA: 

Sara Barnard. Z cyklu teatralnego 
Cena 30 gr. Książeczką o  słynnej 
Sarze Bernard otwiera wydawnictwo 
„R o ju " nowy cykl „teat-alny" —  
w swej dobrze znanej „żółtej b ib lio­
teczce". Zycie artysty to często 
kanwa, na której rzeczywistość ukła­
da sią w Soosób niemniej mteresu- 
:ąćy, niżeli treść tych dramatów

W i a d u m o ^ c i  a ?  k ^ a n u -
X  Następca ks. biskupa Lutom ­

skiego na .stanowisiku bialauipa suf na­
gania V  Poanasfij* ma zostać senator 
ks. pi ałaii Adamski..

X  I Zjazd lekarzy kolejowych. 
I. ZJalzd lekarzy kolejowych Państwa 
Polskiego odbędzie sćę w  ‘V,ars;zawie 
w  dtóacli 31 .paźćiiżemika i  1 listopa­
da o r.

> Zmniejszenie się frekwencji w  
Uniwers. Jagiellońskim. W ykłady na 
Uniwersytecie Jagieilitońskim zosta- 
lu już ukończone. Frekwencja w  bie­
żącym  roku w parówinaimiiU! z ubie­
głym zmniejszyła się o  1000 dim 1500 
słuchaczy.

X  7  karty żałohnei. W  Stanisławo ■ 
wte zmarł jenerał brygady, b do­
wódca 4S dywiiziji piechoty w  Łom ­
ży, Jan W olgner.

X  Ogólno-polski zjazd esporanty- 
słćw  odbędzie się w  Krakcwie 31
b- m. i  ! listopada b. r. w  ogrodzie Strzeleckim,

które rozgrywają sią wiećzorami n* 
deskach scericznyc w jaskrawem 
świetle kinkietów. T o  te: pomysł
takiego cyklu należy uznać za cal 
kowicie udany. Dzieje jednego z tych 
teatralnych żywotów , które prze 
g łód  i nądzą, przez tułactwo scenek 
wędrownych, doprowadzają Ją do 
najwyższych zaszczytów i do sławy 
m ogącej być przedmiotem zazdiosci 
najwiąkszyCh uczonych pisarzy, 
opowiada p Skarbek Peretiarkie- 
wieżowa w sposób wysoce intere­
sujący i artystyczny. Zycie Sary 
Bernard tc jeden wielki zbiór kon* 
trastćw, w których niesłychana hoj­
ność, ubóstwo i fortuna i... chci­
wość skłaniająca do  gry eszćze na 
łożu śmierci, splatają rią w wieniec 
poprzetykany bujnie kwiatami wiel­
kich tryumfów licznych przeżyć mi* 
łosnych i chwastem dz waCtwa od ­
straszających ludzi. Niewątpliwie 
w;ąc książeczka ta wzbudzi wielkie 
zainteresowanie czytającego ogółu.

JANFLLI I KISIELEWSKA: I  dz.e- 
jów Ojczystych. Wyd. IV. Książnica 
AtldS 1326. Książka ta w swem no- 
wem wydaniu różni sią zasar niczo 
od  wydań poprzedn ch tem, że 
w tamtych cały materjat dziejów 
objąty był jedną książką, a obecn ie  
rozdzielony bąd" ie na 3 części, dU 
kl. i ,  dla kl. 11., dla kl. 111,

X  Napad bandycki. Z Łucka do* 
rysizą, że barda uzbroiłem napadła 
w  nocy w pow iecie WłodEimiirskiin 
na folwark W erku. Bandyci za,mor­
dowali właścicielkę folwarku Marię 
Hrehorov iczc wą, podpalili wszyst­
kie budynki i ztóbow&wszy 3 koni 
uciekli na mich.

X  harcerze polscy w podróży na­
około śwjata Ekspedycja harcerzy 
polskich naokoło świata,. zbożomu z 
pp. Jerzego Jeleńskiego, Henryka 
Smosarskiego i Jania Łady przekro­
czy ła  w dniu wczorajszym  granice 
Czechosłowacji, witana gorąco pirzf-5 
przedstawicie li wlaidiziy, spoileczeń- 
silwa i harcerstwa czechosłow ackie­
go.

X  Mauzdłeum generała Bema \v 
Tam cw ie, w  którein mają być zt-r 
żcjtfs zwioki geinieira.ia pio pinaewiezio- 
Triu ich z Akjppo, wzniesiiiome zostanie

L w ów , 16 października.
Wojna była macochą klejnotów. 

Kobiety nie m yślały w ów czas o 
niicli. Dratego też i, jubilerzy nie w y­
silali się aby stwarzać now e kombi­
nacje. Czasy powojenne były cięż- 
ikie W yzbysi ano się pamiątek cen­
nych, a panie chcące ożyw ić swoje 
skromne suknio chętnie kupowały 
rozmaite imitacje złe ta, *ro?\ch ka­
mieni i pereł. Dziiś już zanika ta 
moda Powracają na rynek Jubilerski 
rzeczy prawdzie ie artystyczne o  de­
likatnych liniach, dlomilrauaie clono, a 
kamienie weń oprawne miuszą być 
bc-aaj na pól szlachetne.

Najmodniejsze ebeenie bransolety, 
to łańcuszki kunsztownie kute z cien­
kich ogniw, w  l oizmiautych deseniach, 
ożidobione 'koloreweimii kpmlilemarrii 
jak: on.yxem, krwawnikiem lub chiry- 
zeprasero (odr nainia chav?edbnu). — 
Bryianty i bornony są również m o­
dne — a perły będą zawsze „en 
vogue“ , jeno niestety w ob ec hor ra­
dialnych cen nie pirawdlzirwe, lecz ho- 
dlowane siztucznie.

Dzięki ipouiysSowii Japończyka 
Mikimota .zdołano w ytw orzyć ho­
dowle pereł, pc legającą na sztucz- 
nem drażnieniu małży. Perły takie 
tylko fachowiec odróżni pud mikro­
skopem od prawdziwych, nie ma w

miary jak C rookes, narażony pył na 
szyderstwa i przykrości, wszak i Ri ■ 
chet przyznał, iż wyśmiewał, swego 
czasu te publikacje; pochodzące 
z seansów w pracowni uczonego, 
przy wspaniałym budynku przy 
Gloucester Square w Londynie!

A  w tym roku oświadczył Richet, 
że sią mylił i w Całe> pełni uznał 
istotność realr.ą badań Crooksa.

T o  znaczy dama z astrału istniała 
i ukazywała sią, przez Szereg mie­
sięcy, każdego wieczoru, jako gość  
z innego sw ata, w ironie osób  p o ­
dejrzliwych przywykłych do szuka- 
nia przyczyn każdego zjawiska w 
sposób trzeźwy i krytyczny.

Nie wątpią, że wielu dla których 
dziedzina „zjawisk medjumicznych “ 
jest ob cą ; pow ie: mus iło  to medjum 
oszukiwać, ale tak zręcznie, że pro­
fesorow ie sią nie spostrzegli.

Ten osąd upada gdy sią prze- 
studjuje og łoszon e protokoły, w ięc 
pozostaje jeszcze twierdzenie żl 
wszystko bvło zbiorową halucynacją?

Takim osądem zadawalają sią sfe­
ry wiedzy oficjalnej, tylko kłopot 
z aparatem fotograficznym, utrwa­
lającym te halucynacje!

W o k ó ł ograniczonej dziedziny 
faktów powszednich stwierdzalnych 
każdej chwili, rozpościera sią ol­
brzymi ocean „rzeczyw istości nie­
widzialnych"... które odsłania Cza­
sami jakby w błyskawicznym świetle 
fragment tajemnic bytu..,

. ... Ott ■ ,■

nich bowiem ziarna piasku, a są one 
cztery razy tańsze od  „przypadko 
w ych pereł*', jak nazywają teraz w 
handlu prawdziwe.

Jak rozróżnić fałszyw e Kamienie 
od prawdziwych?

Jest in,apivwdę rzeczą imadle,r trud­
na, przy dzisiejszymi kunszcie d ■ 
skumałego fałszów,airte, tanc od oka 
odróżnić fałszyw e kamienie od pra­
w dziw ych Najlepiej jeslt kupować 
kamienie nieoprawne, gdyż wlidzi się 
dokładnie ich wielkość, czy  nie sa 
spojone czy  nie są uszkodzoirc z któ­
rejś strony etc.

Szlachetny kamień Ie.st złym  prze- 
wiodirakicirn ciepła. priziyMciny zatem 
do ust pozostaje długo zimr_y; rów 
•nśeź gdv s.ię mań bdhtnOe orędzej tra­
ci zam glenie aniżeli imitacja.

Nie de) wszystkich jedniaik kamie­
ni dla si,ę ta metoda zastosować, np. 
bursztyny prawdziwe prędzej się 
rozgrzewają aniżeli tch imitacja.

Próby brylantów uskuteczniają 
nieraz panije wr ten sposób, że takim 
ciemnym pierścionkiem próbuiia ciąć 
szkło i sa potem niieziadlowiolore z 
nabytego klejnotu. Jest to z  gruntu 
fałszyw e, gdyż djanent nie nadaje 
się zupełnie do rysowania szkła, do 
tego mus,i być specjalny o dwu p o ­
chyłych płaszczyznach zastosowany 
brylant Słyszałam i o  fceim że każ, 
d y  pnawd/ iw'y kamień nnuaii rysow ać 
szkło, jednak tak nie jest, bo debrze 
oszlifowana imitaieijia np. rubinu. 
adizSała to tiamo.

Skrzynka na Msty.

A P E L  00 IN S P EKTO R A  PLANTACJI 
MIEJSKICH.

U piększenie ulic drzewami pra­
ktykowane jest na całym świecie. 
Ze w zg lęd ów  higjenicznycb i este­
tycznych. Sadzi się je na chodni­
kach byle nie przysłaniały ok !en 
m ieszkrń parterow ych ani światła 
lamp gazow ych. Tym czasem  v nas 
w e L w ow ie pozw ala  się takim 
drzew om  (akacjom ) rozrastać do 
olbrzym ich rozm iarów , wskutek 
czego  zbytnio rozgałęzione akacje 
hamują dustęp światła Słonecznego 
do Barterowych minszkań a w  no­
cy przyciem niają światło h m p .

Drzewa takie należy od  czasu 
d o  czasu  p rzy s trz yc  i nadać im 
w ygląd kulturalny. Ponadto, jak 
np. przy ul. R om anrw icza, stoją 
one na środku rozszerzonego cho­
dnika i utrudniają normalną kom u­
nikację pieszą. Lw o w ia nin.

Popierajcie cele Towarzystwa 
S zk o y Lodowej.

ffadeiłane.
B T T I N G B R A

BALSAM NA ODCISKI
usuwa radykalnie bez bolu uporczywe 

nagniotki i zgruMałe naskórki.
Skład i wyrób: 693

Apteka M. fTTIMGEHA
LW ÓW , plac G0ŁUCH9WSKICH.

W Z R O S T DRCH0DÓW Z LASÓW  
PAŃ STW OW YCH.

W arszaw a, (Tel. w ł.)
Lasy państw ow e przekazały w e 

wrześniu r. b . do  Centralnej K a s y  
Państw ow ej tytułem czystych  d o ­
ch od ów  sum ę 6.700.000 zł., co  
łącznie z sumą 35.881.638 zł. 40 
gr., przekazaną do  1 września b, 
r., czyni 42.586,68 zł. 40 gr.

W porów n  aniu z Sumą 18.902.150 
zł. 40 gr., w p łacon ą  w  tym samvm 
okresie roku ubiegłego —  d o ch o ­
dy z lasów  państw ow ych wzrosły 
0 125 proc.

BUDCWA PORTU RYBACKIEGO 
W  JASTAR N I

Gdańsk, (Tel. w ł.)
W o b e c  ukończenia w  roku irbie* 

głym  przebu dow y portu rybackie­
go  w  Helu, w ładze przystąpiły  W 
r. b. do budow y portu rybackiego 
w  Jastarni. B udow a ta w  roku 
przyszłym  będzie kontynuowana- 
O ile odn ośn e kredyty będą uzy­
skane, m oże uda się pierwotny 
termin ukończenia budow y prze ' 
nieść z roku 1928 na 1927. W  ten 
s p o só b  będzie stw orzony port' 
sch ronisko dla dwóch w ażnych osie' 
dli rybacidcir —  Jastarni i Boru.

Projektow ana jest rów nież za* 
m iana m ochanlzm u latarni .nor* kia) 
na Helu, co  dla żeglugi portów 
G dańskiego i Gdyńsk g o  niem a# 
ma znaczenie.

■■— o—*—*
NAPAD NIEDŹWIEDZI

W arszawa, (Tel. wt.).
W  Olkobcach wisi Muży na Ufaih* 

kilka niedźwiedzi napadło na cksp2'  
dycje naukowa prof. Garadkowa.
Człon, ko wie ck spędy c, uirarowafi i'v '  
cśe, naśoniiast zginęły w szy  sitki® 
zbiory naukowe.



KUR JER LW OW SKI4*, niedziela, 17 paździeimiikid: 1926.

J a k  p o s t ę p o w a ć  z m ę i c ^ ^ s i ^ i t k i ?

wspaniały dramat życiowy w 8 aktach 3029 
N ad to : W ystępy AfMEL-JI CIELECKIEJ, znakomitej śpiewaczki 
• MIECZ. D O B R O W O LSK IE G O , doskon ałego komika i humorysty 
w zupełnie now ym  repertuarze. Dziś ^ .Sna C h i m e r a .

*—maw Î MWUWMM— — — — — b— — — iia— 1^ —

P. Barie! rczpccza! urlop.
(Telefonem od  nr? szego Korespondenta)

W arszawa, 15 ipaździurmka.
Wicepremier p. Bartę!, skutkiem 

Silnego przemęczenia, w yw ołanego 
r,nd;tr lenny. pracą w  ostatoich czasach 
udaje się w  bieżącym tygodiTu na 
kilkunastodniowy wypoczynek. 
Część uirlopu spęidlzi p. B a n d  w  Kta 
kcwie.

W  ojwesie rieobeamośc! p Bairtia, 
wszystkio spraw y załatwiać Dędzie 
premjer Marszałek Piłsudski. Nor 
maisne posiedzenia Radły Ministrów, 
odbywające sie zw ykle 00 środę ka­
żdego tygodnia, nie będą w  tym ty­
godniu zwoływane;-

Siedmiodniowy kurs uzupełniaj?^ 
dda lekarzy.

W arszawa. (T e l wł.)
7  inicjatywy diep. V  Zdrowia M. 

?  W. i przy współudziale kfiflfSi o- 
kubstycznea Uriw. Wairsz. i Inst. 
Pmalmicznego, Państwowa Szkota 
Uigieny organizuje jednotygod^ow y 
Kurs uzupelt łający ma lekarzy, 0- 
bsjmińący zarys lekarsko - społecz­
ny współczesnej w iedzy o  jaglicy i 
jej z\vałcz.a,iiu.

Na program kursu z loża sśę w y ­
kłady teoretyczne oraz demoirdra- 
cie i ćwiczenia prakiycane. Kurs bę­
dzie -trwał c-d 4 dio 11 listopada b. r. 
włącizmie. W ykłady teoretyczne od­
byw ać się będą iccdcileininiie od 7 dc 9 
wieczorem w  gmachu Państwowej 
S z fo ły  Higieiny. Demonstracje i ćwi. 
Czerna praktycznie odbyw ać się będą 
w  klinice okulistycznej Uniw. W ari 
w  Inst Oitalmi-cEtiym ii przychodni 
przeciwgruźlicze1 w  gadzinach ran­

nych i pcpołucłrńowyctt.
Opłata wynosi za wykład teore­

tyczny JO zł., za ćwiczenia prakty 
czne 15 zł.

Departament Zdrowia, wyznaczy? 
dla 15 lekarzy stypendia, zwolnienie 
od opłai za wykłady i ćwiczenia o 
raz zwrot kosztów podróży. Pierw­
szeństwo w r i sypaniu stypendiów 
będą mieli lekarze, wydelegowani 
psem  władze paśstwpwe, samorzą­
dow e Mb organizacje ispc^feczup.

Zapisy na kurs przyjmuje i wszel­
kich wyjaśnień udziela aeka^-tarjał 
Państwowej Siftoly. Higieny. Cho- 
e,niska 24, -codziennie od 9 do 3 pop.

ZapfcijtójB  sią  
Pawietrerat

i?o L łfl 
i( P ań stw a,

Ż OPERETKI.

Offenbacha „Życie paryskie".
Lwów, 16 października.

Offenbach to muzyk o  genialnych 
zdolnościach i nrdzwyczajnem opa ­
nowaniu sceny. Liczba je g o  dra­
matycznych azieł wynosi 102. Zaw­
sze pozostaje oryginalnym i już po 
kilku taktach poznać je g o  muzy; ę 
’ ako „offtmbachowską**. Stworzył 
rodz^ muzyki, gdzie był wprost 
sudiO władcą; .przez przeszło ćwierć 
wieku, dzięki świeżości i bogactwu 
wesołej muzyki, miljony ludzi sza­
lało za jeg o  operetką Grupa jeg o  
jednoaktówek ( ,  W esele przy la­
tarniach", „Piosenka Fortunia", 
„Sicrzypce c^arodziejtk'V ‘ w. i ) 
jeszcze dziś grywana j est z pow o­
dzeniem. W  tych pozornie małych 
utworach, Offenbach był wbiściwie 
największym. W artoby 1 u nas o  tern 
pomyśleć.

D o trzeciego okresu jeg o  twór- 
.czości należy wznowiona wczoraj 
operetka „Życio Par/tiKio4 (1865). 
Jest to raczej swawolna krotcch- 
wila z muzyką. Prryski birbanl Gar- 
defen szuka przygód. P od  postaci*1, 
służącego w ielkiego hotelu, w pro­
wadza starszego barona szweckie- 
g o  wraz z jeg o  uroczą małżonką, 
nie d o  hotelu, lecz do własnego, 
eleganckiego mieszkania prywatne­
go . Po wstaje mnóstwo komicznych 
sytuacji z których najzabawniejsza 
jest „dystyngowane przyjęcie", 
przy którem stużba domu figuruje 
iaVo admirał ambasado , hrabira, 
baronowa i t. p. W  końcu okoiony 
daron przyznać mu:', iż właściwie 
niema prawa do narzekania, gdyż 
wiaśuwie tamo i dobrze mieszkał, | 
boskonaie jadł i świetnie się bawił, i

Lekka, melodyjna, pełna humoru 
i ożywienia rytm icznego muzyka, 
bez cienia sentymentalizmu i apa­
ratu operowe o, interesuje bez­
ustannie i doskonale bawi zarówno 
w ybrednego jak i przeciętnego słu­
cha :za»

W znowienie tej operetki na sce­
nie „Teatru N ow ości" świadczy d o ­
datnio o doskonalej reżyserji p. Ku- 
ligow skiego, któiy przy pom ocy 
art. opery, operetki i dra.natu osią­
gnął wyborne przedstawienie. Wy* 
liczać i oceniać zalety poszczegól* 
nych przedstawicieli wszystkich 
trzech działów, zajęłoby zbyt miej­
sca. W szyscy, odpow iednio do  swych 
zdolności scenicznych, przyczynili 
się do powodzenia całości, a to 
z dramatu artyści pp. Łozińska 
: Kalinowk:, Ł opery pp. Okońska, 
Ostrowska, Popcw iczów na i Tar 
nawski a z działu operetki pp. Brze­
ska, Granowska, Kasprów iczowa, 
Korabianka,, Żelichowska, Bojanow- 
ski, Kopczyński, Ruszkowski (no- 
wozaangażowana s.vaj, Sowiński, 
Schmidt, Szymauski, Tatrzański (do­
skonała postać sceniczna) i Wawrz- 
kowicz. Produkc‘ e taneczne układu 
baletmis?rza p. C iesiclsk.ego godnie 
uzupełniły całość. Słronę muzyczną 
dobrze przygotował p. Seredyński.

Pil;,knc dekoracje jp. Bolka, zwfa* 
szrza diwoicec 1 sala w 3 i 5 odsta­
li®  oraz gus-towne kostiumy pp. 
Grabowskiej i Rorabiauki stanów Wy 
z*v.: nędzną oprawę całego. uda+ne- 
go przedstawienij. Teatr był w y- 
sprat-damy.

Grd.

Wielgie manewry finty niem. na Bałtyku.
Moskwa, 15. 10. (A W ) Pi?faa do­

noszą. iż mają się od być w  
r.ajbTiższy*n czasie na morzu bał­
ty ck im  wielkie manewry floty nie­
mieckiej na w odach  niemieckich, 
duńskich i szw edzkich. W  mane­
wrach tych weźmie udział o k o ło  
BOjJednostek b o jow ych  w iększego 
typu, przeważnie ciężkich krążo­
w ników  i V ieie statków pom ocni­
czych. Manewry te pozostają  w

■— S lft

ścisłym  związku z zapow iedziarą 
wizytą floty francuskiej, oraz rze- 
komemi zbrojeniami Polski na m o­
rzu baltyckiem . Toteż w obaw ie 
przed rosnącym i w  potęgę konku­
rentami. Niemcy pow iększają  sw oją  
flotę bałtycką przez budow ę no­
w ych okrętów , nie chcąc się naj­
w idoczniej wyrzekać dom inującego 
stanowiska na Bałtyku.

Lotne inspekcie min. Sfrładkowskiepn.
W arszawa, 15. 10. (AW .) Minister 

spraw wewnętrznych gen. Sławoj - 
Skmdkowsbi, zdecydował się odlbyć 
Inspekcje województw , starostw 1 
urzędów w  najdalszych zakątkach
państwa przy pom ocy aeroplanu,
przy użyciu któ-ego, będzie mógł w 
tcumpic niezwykle stzyokiem w izyto ­

w ać podwładne mu urzędy.
MLióter Skladkowski zarządził by  

wszystkie zaległości w  urzędach cen 
tralnych wyrównane były  do dnia 
5 fetopada. na prowincji do dnia 15 
listopada P o tym teirmitole nie wolno 
będzie urzędnikom pracować ponad 
normalną ilość godzi,!.

DYMISJA G\BINETU 
DR. RAMEK A.

Wiedeń. 15. 10. (PAT). Ze względu 
na niemeżiność cpefcemia c|r>stula- 
xów urzędk ;cz,yodi w  kieruiniku pod­
wyższenia' ich jjofcbrów, postanowił 
gabinet austriacki z kanclerzem dr. 
Pameklćm na czele padać się do d y ­
misji. Na podstawie pRiriagr. 14, kion- 
sfytuctj kanclerz dlr. Ramek iziwródł 
się do prezydenta Rady narodowej 
z L.rośbą o  zwulańlie Rady na 
19 b. m.

DYMISJA GABINETU WĘGIER- 
SKIFGO NIE PRZYJĘTA.

Budapeszt. 15. 10. (PAT). Regent 
Me przyjął dymisji gabinetu Pe- 
thlena.

P. Rsymawski zwolniony
2 więziGniłs fa^zy^a^skiego.

Warszawm, 15. 10. (AW .) Posoł 
v/łoiski vr Polsce p. Maroni, od w ie- 
dizlł wazoraj ministra spraw zagrani­
cznych Za!c-skiego i zaiwaddomił go 
o  zwolnieniu p Rzynłowskiego przez 
władze rzymskie z wiezienia. MLai- 
siier Zaki-ki pedzjekował przedstawi­
cielowi W ioch Aa staliiSSit!;':'uwień­
czone tal: r-nmyśl^ym 'skutkiem.

Wicdius dalizycih janfonmacd z R zy­
mu. tan.-tcjszc w-adae poMcyjnc po- 
zwaliły h Rzym-owskiieinu' na zała­
twił-nie szeregu spraw osobistych, 
zaitiieidbainych przez poioyt w  więzie­
niu.

SOWIECKA R TOUBLIKA 
ESTOŃSKA,

Pyga. iTel w l.) ..
Cemtirfclr.y Komiite-t W ykonaw czy 

Związku sowieckiego, uchwalił u- 
tworzemię autonondcznej sowieckiej 
republik' estońskiej,, która powsta 
nie na, te  ytorjum powiatu narwskia- 
go,, gufct.rni picifaioiginodzkiej, oraz na 
terytorium kdku zamiiosizkamiycli 
przez esitończyków gmin powiatu 0- 
stasŁkcwskiogo w  gubcnnji twer- 
skiej Prace przygotowamicze nad u- 
twoTzenien' i.e.j „rcpublUki'1 będą nie- 
baiwcm rczpoczięite.

 00------
MONSTRUALNY PROCES, 

Lw ów . 16 października.
Dnia 26 stycznia 1927 odbędzie sie 

w e Lw ow ie niebywały proces. Oto 
,.Nuza“ po ogłoszeniu bankructwa 
w ytoczyła 21.000  członkowi proces 
o (dopłatę (po 15 zł.) z tytułu udziału 
dla pokrycia deficytu. Sąd okręgowy: 
zażądał przyznania oisobnycihi kredy­
tów  na koszta wygotowania 21,000 
wezwań.

LOSOWANIE KSIĄŻECZEK 
OSZCZĘnNC$OIOW VCH. 

Warszawa. 15. 10. (PAT). Dnia 
14 bm. odbyło się długie ciągnienie 
premiowanych książeczek osaczęd1- 
nośc’ow^ych P. K. O. Lifcaba książe­
czek uprą Winionych db głosowania 
w j nosiła 3,419 sztuk, W  myśl po­
stanowień o premiowanych wfcita- 
durh oszczędnościow^cih przypadła 
do losowania 10 premji po LOGO zł. 

dzijeń Wylosowanie zostały nastęsujące nu­
mery: 5.054, 16.481, 3.401, 17.336
7,202. 16.747, 1.270, 88, 1.021, 16.998, 

——-©u- ——

W YROK W  PROCESIE
„YOLKSBLNDU".

Katowice, !5. 10. (PAT.) Dziś za* 
•kończył.1 sic rozprawa przeciw- U  
członkom Yolksbundu, oskarżonym o 
szpiegostwo r;a rzecz Ntc.ruec. —> 
Dwóch oskarżonycli uwolmono, a in­
nych zasądzono na twierdzę od 6 
miesięcy 00 dw óch lat.

 OG------

KRW AW Y DR4M AT MAJ.ŻEftSW 
w  W ARSZAWIE.

W arszawa, 15. ju  (AW.) Tzrś rano 
rozegrał się tu krwascy dramat mał­
żeński w mieszkaniu in.ałżai4 4 >1' 
Błońskich przy ul Piądzyńsk.cg >. 
7 niewiadomych bliżej p rzyczyn -29 ■ 
letni rc lotnik Tomasz Błon:;ki ciął 
nożem w  szyje swą ZNkdmg żo jŚ  
Zofję wj obecności swei siostrzenicy 
fi.letr.iej Irenki. Następuję Błoński 
wystrzałeT z rewolweru, pe irzei ! 
c ‘ęźko swą żonę i siebie. Oboje w 
stanie bardzo poważnym przewie­
zie no do szpitala.

Proi. Lucatelii, rektor Umwer- 
syitetu Padewskiego Wielki przyja­
ciel Polaków zmarł \v Padwie. Óta- 
caR  o,n szczera opieką studentów 
Poląków liczbie przeszło iGO.

Strajk studer.tósY wiedeńskich. 
Na wiedeńskiej Akaden.iji. a---rpo '*0- 
,ve- wwbuchł sbajk. Shu oto! w" ten 
sposób wymusić chcą pnieznanie i n 
pracvą do tytułu dokfoirsk ego po. u- 
koricj:et iii studjćw.

+  Czy zmierzch Gnręouk,? Dnia 
24 b. m. odbędzie się wie Wiedmiu 
wielki kongt es in-zijeró' r ' damskich, 
na którym ma być omawhina kwe­
stią czy garcoufca pozosTaje. nadal 
rrodną, albówi.em jest tflMdjfibia do 
„ukohiecenia" giow y, przez dioda.uo 
loków, które rtaną sic najmodniej- 
sze, szczególnie do fryzur balowych 
Ltea;iralr,ych.

i
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K S O K I K A .
Dziś; rzym.-kaf- 

Gawła op. gr.-kat. 
Dyonizyja.

Jutro: rzym-'kat. 
Lucyny gr.-kat. Je- 
roheja.

r e p e r t u a r  t e a t r ó w

MIEJSKICH.
TEATR WTELKI.
Sobota 16 bm. o 3'30 pop. „Haka*
Sobota 16 bm „Cyrano dc Bcrgerac“ .
N iedziela 17 bm. o 3-30 pop, „Faust" 

ceny zniżone popołudu 5we.
Nadzielą 17 bm. o 7’30 wiecz. „Cyra- 

nn de Bergerac".
'oniedziałek 18 bm. .Rycerskość wie­

śniacza' i .Pajace*
TEa t R n o w o s c l

S o jo ta  16 bm. .Życie laryskic".
N edziela 17 bm. > 3-"0 pop. , Nasza 

żonusia- cen" zniżone p ipołud
Niedziela 17 bm. o 73C wiecz. „Życie 

paryskie*.
Poniedziałek 18 bm. „Kobieta, wino 

i dancing".
IcPERTUAR TEATRU MAŁEGO:

Sobota a 7'30 .Mężczyzna i kob!eta".
Niedziela o 4-ej pop. „Aza,s“ (ceny 

popularne)
Niedziela o i  30 „Mężczyzna i kobieta" 

(ostatnie przedstawienie tej kimedji).
CO jFAJĄ DZISIAJ V/ KINIE:

A p ollo ; „Złodziej z Bagdadu*.
Chimera: „Jak postęp_wać z mężczy- 

enami"
Kcpernik: „Szczęście żydowskie".
Marysieńka: „Szczęście żydowskie*.
NowłScI „Szpieg" (pułk. Red').
Lew: „O czem się nie mvśli*.
Pajace: „Manewry cesarskie".
ńeiocha: „Krwią zmazane winy*.

00
Polskie T o w a rzys tw o  M uzyczne-

Niedziela 17 Października: Wielki 
Kc ncert Symfoniczny z utworów Mie­
czysława KARŁOW ICZA. 3006

-  Teałr Wialki wystawia dziś popolud 
łi'u. o gedz. 3,30, dli młodzieży s-kolnej 
i szersze' publiczności — fao cenach zna­
cznie zniżonych — wsoar.lałą operę naro­
dowa St. Moniuszki: „Halka1 -  w pierw­
szorzędnej reprezentacji wokalno-a tystycz- 
nej. Bilety do nabycia w kasach teatralnych 
Dziś wieczorem o godzinie 7.30, .Cyrano 
de Bergerac", przepiękna komedja roman- 
tyczno-bohaterska Edmunda Rostanda, któ­
ra zdooyła ogromne powodzenie 1 na ka- 
źdem przedstawieniu szczelnie wypełnia 
salę Teatru Wielkiego.

Jutro w niedzielę, o godzinie 3 popo­
łudniu — po znacznie zniżonycn cenach 
— prześliczna opera Gounoaa „Fanst" — 
w dotychczasowej reprezentacji wokalno- 
artyftycznej -  z ip Jakubowską, świetną 
odtwórczynią partji Małgorzaty.

—  Teatr Nowości daje dziś po raz drugi 
czarującą, operę komiczną J^kóba Offen­
bacha: .Życia  c a iys k is 1, którą na wczoraj, 
szem przedstawieniu licznie zgromadzona 
puhliczn"ść przyjęła en‘uziastyc/nie f burz­
liwie oklaskiw la -  dzięki’ prześlicznej, 
muzyc* . doskonałej grze artystów, 
prawdziwie pomysłowej reżyserii p. Kull- 
gowskiego oraz wspaniałe-', nowej oprawie 
scenicznej p. Balk? Niezrównane t j  dzieło 
muzyczne, musujące szm.oańskim dowci­
pem t humorem, c eszyć się będzie niewąt- 
pliw 'e wyjątkowem j wodze: nem.

W niedzielę, o godzinie 3-30 pi południu 
po cenach popołudniowych — znakomita 
farsa amerykańska Hopwooda: .Nasza żo­
nusia" — w piemjerowe), świetnej repre­
zentacji artystycznej, " i  niedzielę wieczo­
rem, po raz trzeci, .Życie paryskie" J. 
Offenbacha.

— „Osiołkowi w  żłoby dana". Premjera 
te, kapitaln«j farsy odbedzie się w Teatrze 
Mały i" w pierwszych dniach przyszłego 
tygoania Reżyseruje ją młody, ale doświad­
cz ( ny jiajster\, tego rod zajn farsach Orze­
chowski, znany dot .ze lwowskiej publicz­
ności. Główne role kobiece grają dwie 
ba dzo cenne świeżo angażowane aitystki, 
które już pierwczemi sweml występami 
zyskały sobie uznanie krytyki 1 gorące 
pizyjęde tj. Cieszkowska wyb‘tna artystka 
pozyskana z Tea.ru Narodowego w War­
szawie, Jaktoika o dużej skali i doskona- 
łycl wam ikąi h oraz Makarczykówna, zna 
komita od.wćrczyni głównej roli w kome- 
dji „M< żczyzn- . kobieta", za którą to ro­
lę zbielała tak zasłużone oklaski i pochwa­
ły prasy. Obo.c nich wymienić należy p. 
Andruszewską, z mężczyzn zaś nigdy nie­
zawodnego '.itelige.itnego i wysoce uzdol­
nionego Pelińskiego, Orzechowskiego, da- 
llej Demelównę i Lewickiego, Nawrockiego 
i innych.

[ OD ADMINISTRACJI.
M szelkle kw oty  Pod adresem 

Administracji „Kurjera Lwowskie­
go* Przesyłać należy i zeteaMits* 
pocztowemi Fjjjb na numer P . K. O.

153.215.
- o  —

M ó w i ą ,  z e . . .
wreszcie doc. ekauśmy 

się najbardziej wprawdzie obecnie potrze­
bnej, ale jakie bolesnej zbiórki; na zre­
dukowany"h urzędników!! '

Po'ska pierwsza zainicjowało taką zbiór­
kę i to pierws zeństwo /jOinysłti może sie 
ws’cwić w świece i dowodnie wykazać 
jak nasze władze jednak dboją o ‘os na­
wet zredukowanych urzędników! Jeśli tak 
dalej pójdzie, ministerstwo spraw wewnę­
trznych przyjdzie do przekonania, ii  ró w- 
nież ąiną z głodu urzędnicy niezreduko- 
wam i pozwoli na zbiórkę dla swych junk- 
cjonarjuszy. W  ten sposób moie załatwi 
się sprawę uposażeń urzędników nie po­
trzebując szukać na to kredytów. Taka 
miesięczna zbiórka poa pairondiem rządz 
może dac pokaźne sumy, która o ile p o t­
niej nie będą uiyie na... ważniejsze cele 
(inwestycje, remuncracje, subwencje dla 
pewnej prasy i t. p.i) mogą ponrye pi d- 
wyiki pensji. Doskonały o m ys.' Kto 
będzie dawał te datki? -faktu kto? — 
wszyscy! Przi konamy się wtedy, że zawsze 
moina coś tam tam oszczędzić a „ziLrn 
ko do ziarnka"... PrzecL i trzeba jakoś 
pomódz naszym urzędowym „senatorom" 
w ich pracy rad popra w  bytu urzędni­
ków, o czerń tyle się teraz mówi. Taki 
stały, co miesiąc „ Tydzień urzędnika"' to 
dopiero będzie sensacja. Więc gir wy do 
góry! Grunt, iż jest nadzieja wybrnięcia 

tej sytuacji! A nadzieja — jak wiadomo 
— j e n  przecież matną wszystkich.,, nie­
szczęśliwych /

rrr.

—  Pierwsze popołudniowo urzedstawienla.
W niedzielę o godz. 4-ej popo‘u In u roz­
poczyna Teatr Mały sezon popołudniowych 
przedstawień doskonałą komedją „Azais" 
w premjerowej obsadzie przy bardzo ni- 
ski :h -enach wstępu.

—  .Gęsi i BęskR po raz ostatni, V po­
niedziałek odbędcle się w Teatrze Małym 
staraniem Koła llt.-art. Zuiązuu urzędni­
ków kolejowych przedstawienie „Gęsi i 
gąsek" w sty owych kostjumach i dekora- 
cj ch. Będzie to ostatnie w tym sezu..ie 
przedstawianie tej przemiłei komedji Ba- 
łuck.ego Bilety poza Związkiem nabywać 
będzie można _ zy kasie Teatru Małego.

—  Ze „Sceny ąwiazdy" W niedzielę 17 
października 1926 r. od granym zostanie, 
we własnej sałi Franciszkańska 7. wspa­
niały, emocjonujący drama 1 w 6 obrazach 
p. t. .Niewinnie skazany" (Głośna rprawa). 
interesująca akcja rozgrywa się na tir woj­
ny angblsko-francuskiej w połowie 18-go 
wieko- Sztukę wyposarzono w nowe de­
koracje i stylowe kostjumy, a pierwszo­
rzędna obsada duje gwarancje należy‘ego 
wykonania całości. Antrakty wypełnia zgra'- 
n_ orkiestra Slow „Gwiazda" pod batutą 
prof. K. Abratowskiego. Początek punktu­
alnie o godz. 7-mej wi :czof°m.

—  Wialki podwieczorek z koncertem ■ 
dancingiem odbędzie się ju ż  w najbliższą 
niedzielę w odnowionych salach Sokoła 
Macierzy. Początek ze względu na występ 
artystek i artysto™ Miejskie"i teatrów pun­
ktualnie o godz. 5-tej Fo poł. Po produk­
cjach ogólny danring. Muzyka wojskowa 
lił pp. W przerwacn dużo niespodzianek 
Wftęp 2 zł ód osoby. Strój sp— eruw] 
Cżysty dochód na ochronkę im. J. Piłsud­
skiego.

—  Staraniem Koła a rtystic i.ie -li zackie 
go pracowników kolejowych odbędzie się 
w poniedziałek dnia 18 października, trze­
cie przedstawienie dla personalu kolejo­
wego. Dyrekcja Teatru Małego wznowi 
św.etną knmedję Michała Bałuckiego p. t. 
„6ęsi i gąski" w duwnej obsadzie Bilety 
y cen.e od 2 zł. do 25 gr iszy, do naby­

cia w Dyrekcji kolei, w Urzędzie ruchu 
Lwów, w warsztatach głównych i w Urzę­
dzie ruchu Lwcw-Podzumcze. Wieczorem 
w dzień przedstawienia w kasie Teatru 
Małego

— Z Polskiego To w a rzj twa Ekonomicz­
nego. Dziś w sobotę dnia 16 bm. o godzi­
nie 6-tej wieczorem odbędzie s'ę w sali 
Giełdy wieczór Jyskusjjny, który zagai 
Dr. Henryk [(orowićz ta temat: „Z zagad­
nień programu gospodarczego". Goście mile 
Wid zla n i.

— Osobiste. Gen1. Sikorski. Który 
«*a skutek [przeziębienia chw ilowo 
zaniemógł, w dniach najbliższych nie 
będzie przyjm ować. Zastępstwo 
D O K  V,I. objął gen. Meravig,ja.

—  Lw owska Izba rękodzielnicza
poczyniła starania o  uzyskanie od­
znaczeń dla zasłużonych szermierzy 
około  rpodniesiietftai i rozwoju ręko­
dzieła.

— Pogrzeb śp. Felicji Stachow icz- 
Grekowej oidlbył się ■wczoraij popo­
łudniu przy bardzo licznym udziale 
elubaczności. Na trunmie złożono 
mno&iiTO •waeńców i kwiatów. 
Zjawiło się wiele reprezentantów 
świata artystycznego, literackiego i 
dizinnikarskiego- Ostatnią posługę 
oddali przoaewszystkiem ■znakomi­
tej artystae koleżanki i koledzy z  
tealtrów tutejszych —  :iiiie:dzy nimt 
ii'a istarsza z żyjącydh jeszcze arty­
stek (Dramatycznych Teofila Nowa- 
(R ow sk cfL iczn y  uidziiał w  orszaku 
żałobnym  wzięli też koledizy izawo- 
dowi męża zmarłej i radni m. L w o­
wa. Reprezentowany był ca ły  
Lw ów , który oddał hiolłd pamileici 
wielkiej artystki, przezacnej kobiety.

—  Zebranie naukowe „Związku 
Stomatologów Lwowskiej Izby Le 
l<arskiej“ oa/będzie isiię w  sobotę 16 
pażdizierinlika' 1926, o  godz 19.^ w  
saii wykladlowej Instytutu D enty- 
sty'Cznego Uniwersytetu Jam& Kazi­
mierza, ul. Zielona 5 a, I. p. Nai po­
rządku dziennym referat d;ra A lkr- 
hiandla o  zjeźdlzie m'aukowym ickarzy- 
d&ntystów nśemieckildh w  Dussel­
dorfie.

— XIV posiedzenie Koła L w ow ­
skiego T. N. S. W . odbędzie się w  
*oboitę dinia 16 paźdaiemilka 1926 r.
0 godzinne 7.30 wileczorem w  gim->a • 
zium I. ;(przy ul. Kubali) sala posie­
dzeń I<o'ia. Porządek dlciienny: Pro­
tokół z pcisit dzenra Koła z dlnia 18 
września 1926. — K rzyw dy nauczy- 
ciefskie wy-nńkłe a ustaw sałnacyj- 
nych (rei. kol. Kajetan GolczewskO- 
Ocena obecnej 'politifkB sizkioLrej. 
Referenci: Sen ator Tadluuisz Kanliow ■ 
ski i poseł Jan Kornecki, czllonlko- 
wiie Zarządu Głównieigo T. N.. S. W . 
WrtiOiskji i interpelacje. — Stanisiaw 
Hibl. Dr. August Paszkudzki, 
prezes.

—  System opłat za św^friidectwa 
ipnziemysłowe zamierza ulicjpszyć mt- 
miisterstwO' skarbu pnzoz dostosowa­
nie opodatkowania do faktycznego 
stawu oorotów  haradDotwych i siły 
finansowej płatników.

Delikatny i wrażliw y naskórek 
ciałka dziecięcego jest ciągle nara­
żony na n iebezpieczeństw o zaczer­
wienienia, zapalenia i t. p. ch oro ­
by skóry. NiezawSze przyczyną 
tego są warunki niehygieniczne. w  
których się dziecko znajduje.

Nader często  zapalenie skóry 
jest sp ow od ow a n e  używaniem prz) 
kąpieli dzieci mydlą, które zaw ie­
ra m ało tłuszczu, w iele natomiast 
zawiera składników  szkodliw ych, 
jak soda  i t, p. W szystkie szk o­
dliwe skutki m ydła, pudru i kre­
mu usunięto w  słynnych prepara­
tach „B ćbó Szofm ana", których 
skład chem iczny jest doskonale 
przystosow any do  potrzeb ciałka 
dzicięcego  i nietyfko, że zapobiega 
wszelkim dolegliw ościom  skóry, 
jeno leczy także podrażnioną skórę.

Dlatego preparaty M ydło, Puder
1 Krem „B ebć Szofm ana" m ogą i 
pow inny być w  ciągłym  użytku 
przy pielęgnowaniu ciałek dziecię­
cych, a takżę u dorosłvch  o  w ra -1 
iliw ej cerze. 3026

—  0 nowo] ustawie stemplowe). Stara* 
niem Izby handlowej i przemysłowej, Izby 
Adwokatów i Polskiego Towarzystwa Eko­
nomicznego odbędą się w dniach 18 i 25 
tim. ora.. 2 listopada br. o godz. 6.3U pop. 
w saii IzDy handlowej i  przemysłowej re­
feraty P. Ora. Stanisława Krzeinickugo o 
nowoj ustawie naieżytośt owej.

—  Usiłowane samobójstwo- Na
cmentarzu Łyczakowskim  usiłowalła 
otruć się mieszaniną sublimatu i 
siarkami miedzi lS-lehiia Zofia K o- 
waliczyl.

Odwuioziono ją do szpitala. Powód 
niezdatny.

—  Usiłowane morderstwo i pod­
palenie. Aresztowano w  Wiszenie© 
Pbw. G ródek Jagieł. Józefa Iwanto­
wa i Fedlka Składowa pod izurzu- 
tem usiłowanego m orde-stwa i pod­
palenia. Iwaiutow kochał si:ę w  Pa­
rani Bałaudiuchówncj córce gaspo- 
spodiairza Fedka BatordiuCha, jocaak 
„Qapalloiny“, postanowił zemścić s ę 
„i wis;pólnie“ z Składoiniem, który ró­
w nież był w rogo uslPosoibiony dla 
BałalnldluŁhów, kilkakrotnie strzelali 
do Bałandtocha i do jego syua, a na­
stępnie podpalili mm stajnię.

Aresztowanych odstawiono do 
Więzieria sądu kairnego we Lwiowte-

—  P om ysłow y oszust. D o M oze- 
sa Nel] [©na ntekairza (W odna 3) zglo 
sił się onegdaj jlakiś mlod^ cz ło ­
wiek i oświadczył mu, że będąc 
urzędnikiem izby  Skargowej może 
mu załatwić 50 procentową obniżkę 
podatku. Neiked z radością zgodził 
się i na żądan,c uprzejme tto mło­
dzieńca w ręczył mu 4 zł. na ostem ­
plowanie prośby oraz 8 zł. za fatygę- 
Po kilku dniach zgłosił się „urzęd- 
!% “ itonowrie, ośw iadtzył, że „za­
łatwione" i zażąda} 150 zł. tytułem 
pierwszej raty.

Nelken nie ziasitariawi^jąe się w ie­
le dał żądaną kwot© oraz 2 zł. za 
„fatygę" —  z  teub że pok witowanle 
ma otrzym ać następnego dnia.
Miinęiro jednak kilka dni a za „urz? 

dntkienT zag nął słuch.
Nelketi' zorjienfowat się, że pad! 

ofiarą oszusta i zrobił doniesienie 
karne. W  międzyczasie dowiedział 
sśę on, że  rzekom ym  urzę&nikiem 
był H. Stresser (Bartosza Głowac­
kiego 11).

—  Dw a Przejechana przez auto.
W czoraj na pl. Bilczewskiego adia- 
rzy ly  się dwa przejechania przez 
auto.

I tak przejechany został 15-letni 
Piotr Kiczman. którego pogotow ie 
po prowizory^zinem zaopatrzeniu 
złamanej nogi odw iozło do szpi­
tala nraz 73-letni Jan Barfel który 
odniósł lekkie kontuzje na calem 
ciele, w ob ec  czego pon i stawień o  go 
opiece domowej, W  obu wypadkach 
winę półtuszą szoferzy którzy w  
obaw ie przed odpowiedzialnością 
karną zHegii. Zairządizono za mni 
poszukiwań5©.

—  Kradzieże i włamania. Niezna­
ni złodtekae włamalii się d!n mieszka­
nia Emiła Strofci, sierżanlta W . P. 
(Piekarska 19) i skradli bieliznę 
wart. 200 zł. — Emanuelowi Wein-' 
gartenowi kupcowi (Soidowa 1) w  
czasie jazdy tramwajem „4“ skra­
dziono szpilkę złotą z brylantami 
w an ości 2.000 zł.

Do cukierni Henryka Fleischera 
(Batorego 6) włamali się imiąi sziazę 
ślhH „nieznani" —  albowiem po cięż­
kich trudach i nieoezpieazeństwaoh 
zdoJali1 ukraść zaledwo 2 złom.

paźd zier n ik
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Karj°,r ekonomiczny.
MIED7YNARODOWY KARTEL 
ŻELAZNY. A HUTY POLSKIE. 
Dtefa 36 'września zastał zawarty 

mR-dzynarodc wy układ żelazny, ma­
jący zapobiec wzajem-iej ruiraujaaej 
'koiiikurtiicji oraz podnieść i ustabili­
zow ać ct.ry rynkow e. Polska do 
wspomnianego kartelu nie weszła. 
Na tern jedr.ak wediliy, ogólnego 
przekonania w yjdzie znęcanie lepiej. 
Wiadomą. .jest bowiem rzeczą, że 
kiedy cały przemysł jaikńelji gałęzi 
jed: oczy się w kartieilu, wychodzą 
na tern lepiej firmy, stające poza u- 
kładem, ponieważ konzyistają z ure­
gulowanych S'l asimków, nie są przy- 
tem krepowane żadnerri zarzą,dzc- 
riaind kartelu.

Ponieważ jest prawie pe winom; że 
światowe ceny żelaza beda podnie­
sione o  111— 15%, skorzysta z tego 
tylko huir.ictwo polskie, które będzie 
mogło teraz ze znacznie większem 
(powodzeniem .siprizedawiaić swoja pro 
dukcję zagranicą, pmńewaiż zanio- 
ruijc cei.y  niższe. Huty (polskie zdolne 
są produkować dw a razy  tyle. jfe 
■produkują. Ponieważ około 30% p ro ­
dukcji konsumuje rynek krajowy m o­
głaby cała meszta iść zagranicę, na­
wet przy wyższych, nieco cenach, 
jak obecnie.

BEZROBOCIE W  HUTACH ŻE­
LAZNYCH ZMNIEJSZA SIE.
W  związku z  powiększaniem pro 

diikcji hutniczej zw iększy ta się tak­
że liczba zatrudnionych robotników. 
Stan z;atruidtiiieirć.a w  porównaniu z 
(przeciętną miesięczną' łicszlbą robotni­
ków, 'zatrudnionych w  drugim kwar- 
tafe b. r., (poprawił się w  Upcu o Mf» 
robotników, czyli o 6.9%, w  niesią 
cu s:e-.p3ii;i zrś  o  205 robotników, 
czyli ?.?% ; w ttośtaku zaś dio prze­
ciętne! mięsie czmei za pierwszy kwar 
tał b. (tm liczba robotników pow ięk­
szyła się w  lipcu o  17.6%, w sierp­
niu o 12.3%.

Z rynku pracy.
Lwów, 16 października 

Państwowy Urząd Pośrednictwa 
Pracy we Lwowie skierował w  cią­
gu mies.ąca września na wolne 
miejsca w kraju 1099; z tych 600 
osób  przyniosły potwierdzenie, że 
d o  pracy stanęły.

D o  Frarcji wysłano d o  robót 
w kopalniach i przemyśłe 49 osób; 
nałdto zwolniono od  opłaty paszpor­
towej 19 osób  udających .'.ę za­
grań cę za zarobkiem, a to d o  Bel­
gii, Czechosłow acji, Francji R osj’ , 
Rumunj' Turcji.

O gółem  na terenie działalności 
Urzędu było bezrobotnych z koń­
cem września 3.800 osób  w tem 
1560 pracowników umysłowych. 
Część z nich korzustala z ".as łku 
Funduszu Bezrobocia a mianowicie 
258 robotników i 94 pracowników 
umysłowych. Nadto z funduszów 
państwowych rozdzielono na do- 
raz.ią pom oc dla bezrobotnej inte­
ligencji 39, 805 zł, z czego  sko- 
rzysH to 716 osób

D o zmniejszen:a kieski bezrobo­
cia przyczyniły się znacznie roboty 
publiczne prowadzone przez Państ. 
Zarząd W odny i D rogow y. D epait. 
Techniczny Magistratu i M. Zakł. 
Elekt, Przy robotach tych zatruć* 
m cnych było w ostatnium dniu 
września 822 osób.

Z sp istijc ie  się  LI^S O b n n jf 
Ffiwlatnrn*! Państwa,

GIEŁDA LWOWSKA.
Dla akcji zainteresowanie słabsze. 

Na wc,Z0'“ajs.zem M bmiłkf (15 b. ni.) 
byt brak ochoty dc? tram sekcji- prz y  
inirimalnej ilości zleceń. Kursa nao- 
gót chwiejne. W  zaiadarowamu bez 
odbiorców : Rakszawa i Oafota. —
Tendencja siie.jednŁfea. Usposobienie 
słabe.

Kołowane Bank Praemyistowy 
0.13, 0.14,- Chybie 5.25; Lokom otywy 
1.30; Siersza g. 3.75; Tesp. 17.75.

OBROTY PR Y W a TNE
W czoraj tendencja zniżkowa. O- 

brót średni.
Dcta? ameryk. 9.02—9.03; dolar 

kaaiad. 8.96— 8.98; kor. czeska 0.26— 
0.26 i 1/3; Jeje 0.04—0.04 i 1/3; frnk 
fitfflPt. 0.25 i 1/2- -0.26; tan k . szwajc 
1.72— 1.75; funty sztor'1. 43.09—43.40

Złoto: 20 kor. 35450— 36.20; 20 fr. 
33.20—33.70; 20 rniik. 42.30—42.70; 
10 rubli 45.50—46.00.

S iebro: koi. ainstir. 0.65—0.67; 5 
kar. aufsitiĵ  3 50—3.60; flor. austr. 
1.75.— 1.80' ruble 2 80—2.90; ruble 
kop. 1.40— 1.45.

CdETDA ZBOŻOW A.
Psaeinica posziukSwatiai dia w y w o ­

zu na zachód przy cenach srłnicj- 
sziych. Żyto z powodiu w ysokich cen 
w  zaniedbaniu. Shiinitemasowamte dla 
grochu, fasoli i fezniiCTila diia eks­
portu. Pcizaj gieldią w.ięikisze obroty w  
'afietpniakach przem ysłowych, tu­
dzież jadalnych. TełndeimJ^ dia psze­
nicy zw yżkow a, dla żyta. zniżkowa, 
pozatam utrzymana. Usposobienie 
spokojne.

P ^ e o ica  dwo/tska zł. 45 00—46.00. 
pszenica zbioucwa 42.50— 13.50, żyto
31.50 —  32 50- jęczmień bro­
warniany 30.00 — 31.03, jęcz­
mień p.-zciniatowy 27.50—28.06, jęcz­
mień oiaistewtiy 25.0C— 2p.Ó0, owieo
26.50 —- 27.56, Mcunuidtoi ru­
muńska 29.00 —  30.00, zjcrmilaki 
przem ysłow e 6.00 —  7 00.. fasola 
biała 38.00— -̂ O.OO, fasola kolorowa 
30.C0—32.60, fasola kraisa 36-60-
30.00. groch pół victOTja 70 00—76 t)r\ 
groch polny 45.00— 50.0G, biabik 31.(30 
— 33 00, wyka 34.00—36.00, siano 
słodkie prasowane 8—9. słoma prą 
sowana 4—4.25, hriacizka 29.50-30.50, 
Iłjpn 58 00—62.00, rzepak ozimy 62.00 
— 64.00, otręby żytnie 17410— 17.25. 
otręby pszenne 16.25, kasizia hrecza- 
ma. (50 proc, calówki i 50 proc. p o ­
łówki) 63.00- -65 00, kasza jęczmien- 
n:a 48.00— 49.00, pęcak 47.50—48.00, 
koniczyna czerwone 315.00—óhO.Oo, 
maik niebieski 150.00— 160.00, wcirki 
jutowe w yrobu „W arta4* 1.90, worki 
używane dobre z:a sztukę 1.S0.

Gemy z  wyjątkiem pszenicy zbio­
rowe!, żyta i ziemniaków przemysko 
w ych, szacunkowe.
KOMUNIKAT G*ELDY ZBOŻOWEJ

Ministerstwo sipnaw w ojskowych 
cdiezw z <iat. Warszawa 12 paździei- 
nilk?' 192f. r -Dep, VII. Int. L. 3880^ 
ex 26 W . E. I. —  zawiadamia, że 
d!ta obszarów  na ternenic D  O. K. VI. 
Lw ów , Przemyśl. Grodna i Brześć 
naid Bugiem, ustalonioi stan darty gieł­
d y  lwowskiej dilla żyta 695 gr., dla 
owsa 420 gr. a to  'stosownie da w y ­
ników tesroracznycn zbiorów  na po- 
sociziególirych obszarach z uwzgle- 
dnienieni w ym ogów  uw ędow ych i 
lokalnych warunków pnodiukcji rol­
nej. _______ __
ROZSTRZELANIE DEFRALDANTA

Ryga, (Tel. wł.).
Nowa ustawa sowiecka zaprowa- 

dziła karę śmierci za sprzenk wierze, 
nia. Na pedstawie tlej ustawy roz­
strzelano w Petersburgu za zdefrau- 
dowanie 134)90 rubli urzędnika Ban­
ku "owieckiego Siergej^wa

KURIER SPORTOWY.
W ARTA —  POGOŃ.

żaw ody o mistrzostwo Polski, o d ­
będą silę jutro o godz. 2.o0 pinpiol. na 
boisku Pogoni. Rrzedsimi-edlaż bi'C- 
tów w  Maratonie, Akademicka 22.

D o l s k i  z w i ą z e k  h o c k e y o m y
na Trawie postapowioini utwoczyc 
w  Poznaniu. Zebranie konstyTucyjne 
odbęd/jJe się leszcze w  pa/di. erriiku. 
Dotychczas zgłosiło się 8 klubów z 
lOigóLr.ą l,c.zbą 316 członków. Dalsze 
zgiosze-Piiia (pinzyjmujc ®. PaczKow- 
ski Tad. w  Pe:2inainiu, Łękowa 13.

w e l k i e  z a w o d y  POLICJI 
p a ń s t w o w e j

•ocltędą saę w  dniu 16—18 b. ni. w  
Agrykoli. Na p:rogr.am złożą się za­
w ody lekkoatletyczne, piięcioboj i po - 
pisy sportowe.
DŁUGI . AM ATO RÓW 44 WIEDEŃ­

SKICH.
bsięgnęły kwotę 100.000 szylingów 
(125000 złotych). Na ositatniio odby­
tej kornereiicju. w  sipinaiwic sanacji .po 
wzięto inaytępuijącą uchwałę: Stanąć 
s!ę w  przeciągu 4 tygodni dojść do 
porozumienia z wierzycielami i po­
zostawić lezstnzygntęcie nadzwyez. 
Walnemu Zgromadzeniu- które odbę­
dzie się 11 iistopadfo b. r. Do komi­
tetu s.an-acyjt:ego zestaiii wybranj! pp. 
Schtnkel, Fnenr-id i Lówy.

L. K. T. —  FOGON.
W  'rii ozieię dnia 17 b. m. odbędą 

się na kortach Lw owskiego Klubu 
Tarmisowego noiagrywici międfe.yklu- 
bow,e z Sekcją teruJsotwa LKS. P o ­
goń. Początek rozgryw ek o  g 9.30.

Kurier Radiowy
p ra na ni radjokon&hrtAw efzlŚ:

'vVarszav;a (480) GorU. 19.30. K . 
muinilkat rolniczy. —  Godz. 20.39. 
Koncert wkrzcariy.

Medjolan (326) Gad". 16 35. Pro­
dukcje artystów z Yariete.

Praga (?68). Godz. 20.02. Muzyka 
operoyra.

Omo (382). Godz 21.30. Śpiew śo- 
lc-wy, chór i eńkiestna.

Hamburg (392). Gadiz. 20.15 W ? 
sc iy  kamiec tygcdlnda.

W rocław  (418). Gadlz. I6.3G. Kon­
cert.

Berno (-135). G adi. 20.00 O dczy­
ty. W  przerwach otikielstny.

lip sk  (452). Godz. 22.15. Muzyka

Frank iurt (470). Godz. 20.15 Ope­
retka w 3 aktach Kailmania „Hrabina 
Marica“ .

Monachium (485). 'Gefdz; 22.30 Mu 
zyka dc tańcą.

Zurych (513) Gadż. 19.00. D zw o ­
ny z kościołów  Zurychu. ,

W iedeń (531). Godz. 19.30. „Hu- 
genoci4.
BATERJE ANODOWE STAJA GIF 

ZBEDNE.
Powcrechnie znana firma Philips 

sikoMistruowała uriządzeiniie pod na­
zwą prostownik anodowy, który 
służy do zasilania radjo-odbtapnika 
w prąd anodowy bezpcśreidm5ic z  sie­
ci elektrycznej. W  dbiu wcziarajsrym 
firma RADIO-KINOFOT, Lw ów 3-go 
Maja i la. dokonała próbę prostow ­
nika anodowego i okazało się że 
instrument tein przysparza nietylko 
w ygodę w  załączaniu d:a kontaktu 
sieci, lecz ró w n ik  czystość audycji 
nie ciiappi ininiirtatate. —• Jedyny z.a- 
tizut, który uczy r,;ć  można, to cena 
urządzenia, która wynosi zł. 253. — 
Dla tych radioamatorów, którym po­
w yższy  wydatek nie czyni trudności 
możemy urządzenie ta godnie pola -
cafe,

ssa j  jm.i u imwuBung
WlETKA REW JA EOOTBALOIYA.

W ricdzkle drjia 17 bm .^czigra 
ną zostanie na boisku ..wjftadeli 
wBielka rewja p.;ł«iairs.ka 9 nader intc- 
rc-.su,ctcym programie 

8.30 rano Pogoń, Stryj — A. Z. 
Lw ów , finałowdf zaw ody O1 v/ejścic 
uo kl- A.

10 rano Sparta — flasmonea.
11.30 rano Czarm — Locbp? 

Publiczności .spartowej nadarza się 
wspaniała sposctaitość przgiądu na­
szych drużyn,

Z LW OW SKIEGO TO W ARZY­
STW A ŁYŻWIARSKIEGO.

Wair.e Zgromadzeni" TE. Członków 
Lwowskiego Tiowurzystwia Łyżwiar 
skiego adbadtae się dnja 24 paździar-. 
oika br. w nicdzleię przy ul. Peł­
czyńskiej 57. Początek o godz- 16 
w razie biaku kompletu 0 g. 19•>>•. 
Uprasza ‘się PT. Członków o hczne 
.owienie się.

W I E J S K I  T E A T R  I
Początek ijrz3dstavwleń o jaas. 1 39

Sobota 16 października 1926.

PyraAO da Bergeric
komedir bohaterrka w t> akt. Edmunda 
Rostanda. — Tłum. M. Konopnickiej 1 
W zagórskiego Lustracja muzyczna .Ja­

rosława Leszczyńskiego.
OSOBY:

Roksana-Magd. de Robin A. Halska
0 ’ hm'strzynł 
Alkandra
Hrab’a de Guxhy 
Wicehrabia de Valvert 
Margrabia 1-szy 
Haź !-szy 
Paź Il-gt
Cyrano de hergerac 
Cnry^ijan de'NęUvilette 
Carbon de' Castel Ja- 
ionu, kapitankadePw 

LiL.ei.przyji- iiel Cy- 
. ana 

Cu':gy 
Bós^ałile
Daron de Pagrescou
de Colignae 

Baron dc Casterae de 
Baahuzae Lagui 

ron de Antignare- 
Juret-baron de Hillo- 
tte

Baron de Castel Ma-
!Upy 

Rpgreneau 
Liża, jego żona 
Montfleury 
BeLerose 
Jodelet 
deArteguau 
Ligniere.
Siostra Marta 
siostra Marja 
Kapucyn 
Dziewczynka 
Literat

Retyoer Janusz Stra^hoCKł.
 o -------

TE A T P  NOWOSC’
Sobota 16 października 1926

Ż y c i e  P a ry s fe iie
OperŁ komiczna w 5-ciu ikt. 

OSOBY:

H. Rowińska 
J. Bielecka 
Kieszczyński 
J. Szyndler 
B. Morzewskl 
Z. Grzębska 
Smereczanka 
J Strachocki 
K. ituobeisdort

M, Bielecki

|  J. Guttner 
«  Kuczyrkiewici 

T. Przystawsk

1  M. WinklerO
% W. Trzebiński
6

W  Brochwicz

V’ Zabiclski 
E. Port ier 
!? 1 Jwicfa
H. C iaki 
E. Kaunowsirt 
W Zab'elski 
T. Aks?,yńckł 
J. Dobrzański
I. Ładosiów"a 
H Cehnkówna 
H. ęzaki 
J. Poraska 
L Neuman

de Gondremarck Tatrzański 
SowińskiBaron 

Fr:ck 
Prosprr 
Bcbinct
Ra l de Gardefeu 
'Jrban
iózef, przewodnik 
Gontran
Alfors, służący Raula 
Baronowa Krystyna de

Gondremarck Łozinskf
Pani de Quimper-Kar=>dec

Kalinowski
Ruszkowski
\\'av.rzkowicz
Tarnawsk
Kopczews!
Bujano-vsk;
Szymański

wdowa 
Paulina 
Metfela *
C-ubrje
Pani de Folle-Verdure
Leon ja
Ludwika
Klara
Baz/lijczyk 
Uizędnik ruchu

——o —

Kasprowiczowi
Korabianka
Brzeska
Grabów ikr 

Żelichowski 
Ostrowska 
Okońska 
Popowicz 
S^midto.rna 
Bykowski
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Boimów, 1.
1

P O I y B C A M Y

WSZELKIE NAJPRZEDNIEJSZE GATUNKI

C U K R U
SPRZEDAŻ DETAJLICZNA.

L w  6 ' w  I

Boimów, 1.
i |
3>  fi 
2  1 
m  |

I V  a  k l e c e n i e  t e l e f o n i o i ę n e  n r .  d o s t a r o » a m ^ T  d o  d o m u .  2433 §

/

i

m m m

A it m  mi inriiKi 
■ t t i n t i n t j g

H K IR ttE K  —  ckoebgr wy- 
iał mi*jony — nie przeczyta 

{Jepsizei k s ią ż k i, niż powieść 
Tołstoja, Steven30oa, Hamsu­
na, W ellsa, którą każdy dztó 
może dirstaó za 95 groszy, ; 

a  BEKĘ BK200B S Z E U  P K  M B
— uifszT sa r a n m u ó s .  

B1BŁJOTEKA G RO SZOW A
WftRSZRWR, MOMKKZKl Tl 

Mtatmcfa i* a « i3*Ł- h  -
L. W O A  -  i h d W ^ M t
5 k 5 t t T  w u h -O fw a e łrt  k » H y  
m m m m , w  iuw H -opow śeścft
p .  o  r n F  . -  A r a t o e  Ś le p c w i>

bwakck
(wydfefa i aaorowego tan- r'i*srws

'Ctnifcałeroy: Bmwwtou Dorfb|«wf*| goj 
C o H . d ta g o ,  JoMtyr ,  Scotta. H

tn e JB -fr. fb m  Jłt łBrarW ny r.S r

C»ą iw ^ w a te r ó w  Ja rrso magazyw
"“tadztawi

I.

G M o t a  nleczalna!
Fenomenalny wynalazek

, . E U H  i « ‘ 'L
zademonstrowany specjali­
stom. S*mi się w domu wy­
leczycie z przytępionego słu­
chu, szumu i cieknięcia z u- 
szów. Uczne podziękowania. 
Pouczającą broszirę wysyła 

bezpłatne na żądanie.
, :u f o n .

Liszki, koło Krakowa.

Nauka i wychowania.

P\ARMO prawie wyrcza ste- 
U  nogratii listów ,:e R :dak- 
cia Stenografa Polskiego. 
Warszawa, Szczygla 12.2994

Kupno i sprzedaż.

MEbLE antyczne używane 
i nowe różnych pokoi 

jakoteż pojedynczo poleca 
Zieliński Kołłątaja 5 stolar­
nia. 2859
CURTEPIANY, PiANiNA, 
1 pierwszorzędnych fabryk, 
sprzedaje DOd gwarancja; ki 
puje gotówka Hanak, Pań­
ska 21 I p. Te'efOH 35-45,

JADALNIA dębowa wiedeń­
ska, sypialnia .. amoniowa 

do sprzedania. Wiadomość 
firma M-rkiow cz. sklep ko­
rzenny, Rynek 42. 3011

Różne,
I TNIEWAŹN.AMY zgubiony 

J 'rwit wystawiory przez 
p. Żelislawa Palyżyńskiego 
w Plebance ad Chodowaniec 
na 6 i pół ct. m. pszenicy. 
Griiner Schafel, Uhnów.

wszelkie produkta rolne kupuje i sprzedaje
na własny i cudzy rachunek

i  J M s H  f u r  2sok.o , L t ń ,  I t p i l a
telef 8-96, 48-31. adr. telegr. „Towpol*. 2177

ZAKŁADY GRAFICZNE
« •

A, HEGEDUS
Sp. z ogr. odpow.

LWÓW, ul. Sw. MICHAŁA 4,
(boczna Kościuszki).

wykonują pierwszorzędnie: AKCJE, ETYKIETY,
SYGNA.URY, PAPIE­
RY WARTOŚCIOWE; 
PLAKAT REKLAMY, 
NUTY, DYPLOMY, 
nadto WYROBY LITO- 
UKAF1CZNE T 9GZ0- 
Uti oraz wszelkie ro- 

ioty w zakres
ARTYSTYCZNEJ
LITO G R A F Ji

TELEFON i m
W C H O D Z Ą C E .

F rzyjm iem y na
GDI. A S K 3004

adm inistrację domów, sprzedaż i kupno nie­
ruchomości. Załatwianie spraw  podatkowych.

Dr. JAI.KOWSKI i SCHAUPP, GDAŃSK 
T eti 77 39 — Hundegasse 65. -  Tel. 77-39

Popierajcie caie Towarzystwa 
Szkoły Ludowej.

PUDER, MYDŁO '(REM
BĆBt SZ0F.MANA

niezbędne do pielęgnowania ciałka niemowlę­
cia, a niezawodne środki dla dorosłych o wra­
żliwej cerze, Żądać w aptekach, składach 
aptecznych i pertumerjnych. Prawdziwe —  

ze znakiem „A R EO PLA N ". 8025

I

Dzieła,
B roszu ry  
Afisze  

Czasopism a 
wszelkie drukioraz

po cenach umiarkowanych
p r z y r j  m u j  e

L w ó w  
u l .  C ł i o r ą ż o « y s n y  1 7 .  

T e l .  2 9 > 1 9 .

R0k ZAŁOŻENIA 1899.

M. A. AUGUSTYN
magazyn futer

przyjmuje wszelkie roboty w zakr< s kuśnierstwa 
wchodzące, jakoteż przechowanie futer prze? lato 

2971 Lwów, ul. Rutowakiego 1. 7.

P oszukujemy Kilka tysięcy metrów kubi- 
cznych drzewa okrągłego, jodła i świerk, 

w całych długościach jakoteż w klocach i
prosimy o dot. ofertę ewentualnie też 
w mniejszych ilościach Tartak Parowy 
i Przemysł Drzewny w Żywcu. 3013

MODNE I PRAKTYCZNE

U T R A
POLECA NA DOGODNYCH WARUNKACH

3016
LUDWIK MARK

TELEP. 26-33. SŁOWACKIEGO 2.

1NSERUJCIE
W

Karierze L w o w stM !
Posady i prace.

Dobrze prezentujący sie, 
wymowny akwizytor znaj ­

dzie int-atn zajęcie przez 
akwizycję. Dobra okazja dla 
zredukowanych inteligen­
tnych urzę I ików. — Zgło­
szenia osobiste od 5—6 w 
Admin. Kujera lwowsk.ego.

10100- -1
zamiejscowe 15 gr. zagraniczne 18 gr. Nad-słana 1 nekroloajo miejscowe 30 g.C e n i  * Za wiersz milimetrowy zryczajny za tekstem m i e j s c o w e  12 , ..... .. . .  . . . .

w o i i j  Ul IUSC.CDI ■ zamiejscowe 40 gr. zagraniczne 45 gr. Po kronici, komunikaty, paski i inseraty na st-ontcach tekstowych miej°cowe 36 gr. zamiejscowe 46 gr.
zagramczne 5 ' g- Kro.i ka, rtpertuai dział ekoronrezny m iejscowi 40 gr. zamiejscowe 50 gr. zagraniczne 60 gr. Ja piorą.zaj stronie miejscowe 50 gr. zamiejscowe 65 gr,
zagraniczne 75 gr Crobna ogłoszenia za słowo miejscowe 6 gr. zamiejscowe 8 gr. zagraniczne 9 gr. kupno i sprzedał miejscowe 8 gr. zanrejscowe 10 gr. zagrs n'cczne
12 gr. matrymonialna, korespondencja prywatna miejscowe 12 gr. zamiejscowe 15 gr. zagraniczne 18 gr. poszukujących pracy za słowo 2 gr. W drobnych ogłoszeniach słowo

tłustym  drukiem  podw ójn ie. __________

składem N ow e; Polskiej Spółki W yw w ni czej Sp. z ogr. odp. Odpowiedzialny redaktor: Tadeusz 3tro,óSid«
Ceł#ta pocztowe uiszczona goiówkp. Z drukarni PolcŁ 4  we Lwowie, Chorążczyzna 17, kei.itt-ls.


